
ISO tysięcy osób 
zwiedziło już wystawę 

przemysłowo 
— rzemieślniczą 

w Poznaniu
POZNAŃ PAP. Wystawę 

Przemysłu Drobnego i Rzemio 
sła w Poznaniu zwiedziło do
tąd ponad 80 tys. osób. Liczba 
zwiedzających ciągle wzrasta.

Podnoszą się również obro
ty towarami sprzedawanymi 
na terenie kiermaszowym 
przez „Spólnote Pracy". Do
tychczas sprzedano towary 
wartości 1600 tys. zł.

WARSZAWA. PAP. — Dla należytego zaopatrzenia ośrodków prze
mysłowych w ziemniaki Rząd wydał dekret zabezpieczający dostawy dla miasta

punktach skupu trzodę chlew 
na będzie sprzedawana śruta 
żytnia po obowiązujących ce
nach w ilości 100 kg śruty żyt 
niej za każdego sprzedanego 
Centrali Mięsnej tucznika. Po 
trzebije w tym celu ilości zbóż 
zostały zwolnione z zapasów 
rządowych.

nicy WRN w Koszalinie podję 
li rezolucję, w której zobowią; 
zali się pomóc 1’GR-om w wy= 
kopkach.

Załoga Spółdzielni Mechanik 
ków Samochodowych w Kosza
linie żywo dyskutowała na 
masówce nad słowami wywia
du z tow. Stalinem.

Do załogi przemówił pracows 
nik spółdzielni tow. Cebulak., 
Zaznaczył on, że narody miłu
jące pokój jeszcze bai dzif i ze- i 
wrą szeregi i jeszcze usilniej 
będą walczyły z ciemnymi sb 
lami wojny i reakcji aż do) 
ostatecznego zwycięstwa.

IV Zdzieszowicach rozpoczęły produkcję nowe potężne, za 
kłady koksochemiczne.

Na, uroczystość otwarcia przybyli minister Górnictwa 
Nieszpnrek, wic.-ministri,wic: Salce wieź, Szczepański i 
Krupiński oraz I sekretarz Kil' PZPIl w Opolu — No
wak.

Na zdjęciu: ogólny widok uroczystości otwarcia.

Kanału Sueskiego.) Jednoczę 
śnie rząd egipski wypowiada 
układ z 1899 roki:, ustanawia 
jący condominium brytyjsko- 
egipskie w Sudanie.

Na mocy drugiego dekretu 
król egipski Karuk zostaje pio 
klamowany królem Egiptu i 
Sudanu. Trzeci j czwarty de
kret dotyczą opracowania spe 
cjalnej konstytucji dla Sudanu 
i powołania tam do życia władz 
autonomicznych.

• • •
LONDYN (PAP). Agencja 

Reutera donosi, że odwołane 
zostały wszystkie urlopy żoł 
nierzy i oficerów wojsk brytyj 
skich, stacjonujących w strefie 
Kanału Sueskiego. Oddziały 
brytyjskie otrzymały rozkaz po 
zostania w swych obozach. ;

Dla uczczenia XXXIV Rocznicy Wielkiego Października

Masy pracujące woj. koszalińskiego
coraz liczniej odpowiadają na apel Żerania

W tym celu kontraktom, za 
wartym na dostawę ziemnia
ków, została nadana moc 
prawna, na gospodarstwa zaś 

I niekontraktujące został nalożo 
i ny obowiązek dostaw ziemnia 
l ków po obowiązujących cc-, 
rach — stosownie do możliwo 
ści ekonomicznych gospo
darstw. Ze względu na słab
sze urodzaje gospodarstwa roi 
ne — poza kontraktującymi 
ziemniaki — w wojewódz
twach: białostockim, kielec
kim. krakowskim i rzeszow
skim zostały zwolnione z obo
wiązku dostaw’. Równocześnie, 
biorąc pod uwagę potrzeby pa 
szowe rolnictwa i nawiązując 
do podjętych uchwał w spra
wie rozwoju hodowli trzody 
chlewnej. Rząd postanowił 
przyjść z doraźną pomocą pa
szowa rolnikom, dostarczają
cym tuczniki i wydał zarządzę 
nia. mocą których w okresie 
od dnia 12 października 1951 r. 
<lo dnia 12 listopada 1951 r. 
producentom sprzedającym na

\\ T dalszym ciągu napływają z terenu całego naszego wo- 
' ’ jewództwa meldunki o zobowiązaniach. Jakie podejmu

ją robotnicy i chłopi dla uczczenia 31 Rocznicy Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji Październikowej.

kapitalnego remontu samoduł 
du.

Wzywam do współzawodnik 
twa kierowców samochodu* 
wych całej Polski".

Z listu korespondenta Al* 
lreda Ćwieka dowiadujemy 
się. że załoga MPRB w BIA
ŁOGARDZIE. po zapoznaniu 
ile z apelem Żerania postano* 
wiła:

1) O 10 dni przed terminem 
.zakończyć budowę 3 mostów, 
wykonywana w ramach pań
stwowego planu inwestycyjne 
go.

2) O 10 dni przed terminem 
zakończyć remonty budynków 
nrzv ul. Reymonta 7. Kościusz 
ki 4 1 Żymierskiego 8.

3) Oczyścić plac stolarni 
przy MPRB.

Wykonanie tych zobowiązań 
przyniesie 8.294 zł oszczędno
ści.

Jak komunikuje korespon
dent L. Stawecki, wszyscy rot 
nicy gromady Stępień w pow. 
SZCZECINECKIM dla ucz ze 
nia 34 Rocznicy Bewąlucji Paź 
dziernikowej wykonali swój 
roczny plan sprzedaży zboża 
w 150 proc. Zobowiązali się 
ponadto zakontraktować 5 
tuczników ponad plan.

Rząd egipski wypowiada traktat
z Wielką Brytanią

l)o wszystkich zespołów PGR 
okręgu koszalińskiego

Ramlewo wzywa 
do współzawodnictwa w wykopkach 
„Dla uczczenia XXXIV Rocznicg Rewolucji

Październikowej 
wykonalny przedterminowo prace jesienne"

W zakładach pracy Kosza
lina odbywają się zebrania, na 
których robotnicy, po zapozna
niu się z treścią wywiadu, u= 
dzielonego przez tow. Stalina 
korespondentowi „Prawdy”, 
wyrażają swą radość z rosną
cej potęgi obozu pokoju.
— Fakt, że Związek Radziec* 

ki posiada broń atomową i że 
dysponuje tak poważną prze; 
wagą nad siewcami pożogi wo 
jennej dodał otuchy ludzkości 
walczącej o pokój — powie
dział tow. Franciszek Kali
szewski na zebraniu pocztowa 
ców w Koszalinie.

— Słowa tow. Stalina sce- 
mentowały jeszcze bardziej o« 
bóz pokoju i postępu. Już pod
żegacze wojenni nie będą nas 
straszyć bombą atomową — 
powiedziała tow. Eleonora Gry 
gier. — Obóz pokoju ma dość 
siły by unicestwić plany anglo- 
amerykańskicli wrogów pokoju.

Dla wyrażenia swej radości 
i woli dalszej walki o u moc; 
nienie siły naszej Ojczyzny ja
ko ogniwa obozu pokojir pocz= 
towcy zobowiązali się przez 
dwie niedziele pracować przy 
wykopkach w PGR.

Podobna masówka odbyła się 
w Koszalińskich Zakładach Pis 
wowarskosSiodownicczych.

Do załogi przemówił przo
downik pracy tow. Stefan Mar 
czak, który podkreślił, że slos 
wa Wielkiego Stalina utwier
dziły jeszcze bardziej wszyst; 
kie narody w przekonaniu, że 
pokój zwycięży wojnę.

— My, w swoim zakładzie 
pracy — powiedział tow. Sta; 
nisław Dąbkiewicz — będzie
my jeszcze usilniej i rzetel
niej pracować nad dziełem uf 
trwalenia pokoju. Wiemy że. 
każdy konkretny nasz wkład w 
wykonanie planów produkeyj- 
n-ch w naszym zakładzie pras 
cy — t.> fragment ogólno-oświa 
towej walki o pokój.

Robotnicy z.akladów piwowar 
sknssłodowniczych, celony wzmo 
lania swej walki o Pokój, podję
li szereg cennych zobowiązań. 
Postanowili oni do dnia 13 paź 
dzielnika br. doprowadzić do 
stanu używalności kociof paro
wy, co nrzyśmeszy cyk] pros 
dukcji piwa i przyczyni : ię do 
zaoszczędzenia 6.900 zl.

Ponadto grupa obciągu be; 
czek postanowiła przez, bar
dziej staranni', pracę zlikwido
wać reklamacje i zwroty, z.as 
oszczędzając w ten sposób inie 
sięcznie 1.000 1. Załoga postu; 
nowila również przepracować 
przy wykopkach w PGll 40 
roboczosdni.
Nu masówce poświęconej wy

wiadowi tow. Stalina pracow-

Rząd zabezpiecza 
dostawę ziemniaków do miast 

i zwiększa zaopatrzenie 
hodowców trzody chlewnej w paszę treściwą

I > RZED kilku dniami załoga zespołu PGR Ramlewo w
* pow. kołobrzeskim zameldowała o przedterminowym 

wykonaniu podorywek, siewu poplonów, o zakończe
niu akcji siewnej i sprawnym przebiegu wykopków.

Ofiarny wysiłek wszystkich robotników rolnych tego 
zespołu sprawił, że podorywki wykonano na obszarze 
1245 ha zamiast na zaplanowanych 883 ha. Poplonami ob
siano również o 64 ha więcej, niż przewidywał plan. Je
sienne zasiewy zostały ukończone do dnia 30 września.

Obecnie trwają wykopki. Do dnia 7 października br. 
wykopano 60 proc, ogólnego areału roślin okopowych. 
Dzięki ofiarnej i wydajnej pracy wszystkich robotników, 
zakończenie akcji wykopkowe.; planuje się na kilka dni 
przed terminem.

Po zapoznaniu się z apelem towarzyszy z Żerania, 
załoga zespołu PGR Ramlewo rzuciła następujące wezwa
nie do wszystkich robotników PGR-ów okręgu kosza
lińskiego:

..My, robotnicy zespołu PGR Ramlewo w pow. koło
brzeskim uczcimy 34 Rocznicę Wielkiej Socjalistycznej 
Rewolucji Październikowej wykonaniem wykopków bu- 
•raków na 2 dni przed terminem i na 10 dni przed termi
nem wykonanie orek zimowych.

Stajemy do Czynu Październikowego, by jeszcze bar
dziej zwiększyć moc gospodarczą i obronną naszej Oj
czyzny, która jest ważnym ogniwem w światowym fron
cie pokoju. /

Do podejmowania podobnych zobowiązań, a w szcze- 
gólności do przedterminowego wykonania wykopków 

jsjęmriiaków i buraków i do wspólzawodnictw u w ich 
Realizacji wzywamy wszystkie zespoły Państwowych 

Gospodarstw Rolnych okręgu koszalińskiego.
Ntóch 'żyje- rticzwyci^żony obóz pókcjj pod kie

rownictwem swego Chorążego— Józefa Stalina!

Zułopa jesyw/łu PGR Rrimlćulo. 
ppio. -Kołobrzeg' ’ • ' .V: '

Słowa Stalina
napełniły radością serca ludzi 

miłujących pokój
Świat pracy Koszalina daje wyraz swojej woli 

walki o pokój i siłę gospodarczą 
naszej Ojczyzny

PARYŻ (PAP). Jak dono
si z Kairu agencja France 
Prcsse, premier egipski Ńahas 
Pasza w poniedziałek* wieczo
rem wezwał parlament do za
twierdzenia decyzji rządu w 
sprawie wypowiedzenia trakta 
tu anglo-egipskicgo z roku 
1936.

Premier złożył w parlamen
cie cztery dekrety. W pierw
szym dekrecie rząd egipski wy 
powiada traktat anglo-eglpsKi 
z 1936 roku oświadczając, że 
traktat ton stracił moc obowią 
zująeą. Wypowiedziany zosta
je również protokół dodatko
wy do tego traktatu, który 
przyznawał przywileje biytyj 
skini siłom zbrojnym w Egip
cie (na jego podstawie Wiel
ka Brytania utrzymuje do
tychczas swe wojską w strefie

M|s Batory 
powrócił z rejsu 

do Indii
GDYNIA. PAP. — W dniu 

9 października br powrócił do 
Gdyni ze swego pierwszego 
rejsu do Indii flagowy statek 
Polskiej Marynarki Handlowej 
motorowiec ..Batory" Pomimo 
trudnych warunków klimatycz 
nyeh. załoga statku wykonała 
ten pierwszy swói rejs na no- 
wouruchomionej linii w zapia 
nowanym czasie 51 dni. Mary
narze polscy zdali jeszcze raz 
egzamin sprawności żeglar* 
skiej.

Już w czasie swej pierwszej 
podróży do Indii m's „Batory** 
zdobył ogromną oopularność.

Ogółem wśród pasażerów 
statku reprezentowanych było 
27 narodowości. Z więlkim 
mznaniem mówili cni o załodze 
statku i doskonałych jego urzą 
dzcniach, pozwalających odby
wać długą podróż w jak naj
lepszych warunkach.

W portach lnduskich m't 
.Batory" był witany nadzwy* 
czaj serdecznie przez miejsca* 
wą ludność.

Nasza korespondentka W. 
Krzyżanowska z POŁCZYNA 
ZDROJU komunikuje, że zalo 
gj bazy spedycyjna - inauipu 
lacyjnej „Paged" w Połczynie 
w odpowiedzi na apel Żera
nia pcdjęla szereg zobowiązań 
produkcyjnych.

8 pracowników umysłowych 
załaduje dwa wagony opału 
lub papierówki. Robotnicy 10 
składnic bazy załadują 9 wa
gonów papierówki i 1 wagon 
dłużyc tartacznych ponad 
ułan. Pracownicy składnicy. 
Kołacz naprawia drogę dojaz
dowa i wybudują mostek, a za 
lega składnicy w Szczecinką 
uucrządkuie teren składnicy 
przez pokrycie go żużlem.

Korespondent T. Gagol z 
MIASTKA pisze o zobowiąza
niach podjętych przez pracow
ników spółdzielni spożywców 
„Spójnia" w Miastku. Posta
nowili oni przepracować trzy 
dni przy wykopkach ziemnia
ków w okolicznych PGR-ach. 
P nadto zespól piekarzy odno 
wi magazyn na produkty cu
kiernicze.

Chłopi gromady Motarzyno 
w pow. BIAŁOGARDZK1M 
przed terminowo wykonają 
swói plan sprzedaży 48 ton 
ziemniaków jadalnych — md 
duie korespondent S. Proko
powicz.

Kolo ZMP w spółdzielni pro 
Aukcyjnej Łabędź pow. DRAW 
SKI odnowi sposobem gospo
darczym świetlice gremadzką 
i przygotuje część artystyczną 
na uroczysta akademię ku 
czci Wielkiej Rewolucji. Jedno 
cześnie członkowie kola zobo
wiązali się pracować przv' wy 
kopkach i przez tydzień, po 
trzy godziny dziennie rwać 
len na p.Tach spółdzielni.

W tej samej spółdzielni Ko
ło Gospodyń postanowiło po
móc ZMP-owcom w urządze
niu akademii październikowej, 
pracować przy wykopkach i 
przy wyrywaniu lnu.

Korespondent J. A. ze 
SZCZECINKA nadesłał nam 
tekst wezwanią, jakie rzucił 
do wszystkich kierowców w 
Polsce Kazimierz Kołosz — 
kierowca samochodu osobowe 
go marki „Skoda" Ekspozytu
rę Państw. Centrali Drzewnej 
w Szczecinku:

„Pragnąc uczcić 34 Roczni
ce Rewolucji Październikowej 
oraz przyczynić sic do szyb
szego wykonania zadań nasze
go pokojowego 6-lefniego Pla 
nu — zobowiązuję się w IV 
kwartale br. zmniejszyć zuży
cie benzyny o 11 proc., Zwięk
szyć przebieg ogumienia o 10 
proc, w stosunku do normy 
oraz przejechać 120.000 km bez



Echa wywiadu Józefa Stalina w prasie zagranicznej
śli nawet o napaści na USA 
lub którykolwiek inny kraj i 
wzywa nadal do ustanowienia 
skutecznej kontroli międzyna
rodowej nad energią atomową. 
Ponieważ amerykańscy zbrod 
niarze mówią z zimną krwią 
o swych zamiarach opanowa
nia świata przy pomocy broni 
atomowej — Stalin ostrzega, 
że w obliczu takiej groźby 
Związek Radziecki nie pozo1-' 
stąnie bezbronny. Dziennik 
wzywa naród belgijski do 
wzmożenia walki o pokój.

SZWECJA

SZTOKHOLM PAP. Dzien
nik „Arbetartidningen" pod
kreśla doniosłe znaczenie o- 
świadczenia Józefa Stalina 
dla utrwalenia pokoju i wal
ki z podżegaczami do nowej 
wojny, a przede wszystkim z 
podżegaczami wojennymi z 
Białego Domu.

EGIPT
KAIR PAP. Komentując o- 

świadczenie Stalina dziennik 
,.A1 Mysri" pisze:

„Ameryka chciała niewąt- 
pliv.de już dawno wypowie
dzieć wojnę, powstrzymywała 
ją jednak potęga Rosji. Pro
paganda wojenna, prowadzo
na przez imperialistów, odu
rzyła widocznie ich samych, 
ale oświadczenie Stalina wy
starcza, aby doprowadzić ich 
do przytomności. Powinni oni 
obecnie wiedzieć, że Rosja go
towa jest spotkać ich nie 
mniej silną bronią".

INDIE

MOSKWA PAP. Jak donosi 
z Delhi agencja TASS. dzien
niki „National Herald" i 
„.Swadhlnata" ogłosiły oświad 
czenie Stalina pod tytułami 
podkreślającyrry, że Związek 
Radziecki wypowiada się za 
absolutnym zakazem broni a- 
tomowei i że amerykańskie ko 
ła rządzące nie mają podsta
wy do obaw, jeśli same nie u- 
ciekna sie do agresji. Dzien
nik „Hlndustan Times" pisze: 
„Stalin podkreśla, że Rosja 
zmuszona jest produkować 
bomby atomowe, ale że czyni 
to nie dla agresywnych celów, 
lecz dla obrony Związku Ra
dziecki'go".

mowej powinien być przestro 
gą i hamulcem dla amerykań
skich maniaków wojennych. 
Zgodnie z radziecką polityka 
nieustannej walki o pokój, 
Stalin wzywa znów do zakazu 
bomby atomowej. Przedstawi 
ciele ZSRR już od pięciu lat 
walczą o zrealizowanie tego 
zakazu. Mocarstwa zachodnie 
przeszkadzają systematycznie 
ich wysiłkom.

Dziennik poddaje ostrej kry 
tyce amerykański projekt tzw. 
„kontroli" nad energią etomo 
wą. stwierdzając, że zmierza 
on w istocie rzeczy do oszuka 
nia narodów.

BELGIA

BRUKSELA PAP. Dziennik 
„Drapeau Rouge" podkreśla, 
że Związek Radziecki nie my-

na magazyny broni, na schro
niska dla ściganych przez wła 
dze bandytów, na siedziby 
sztabów kierujących działalno 
ścią band, biorąc osobiście ak
tywny udział w antypolskiej 
działalności konspiracyjnej.

Początki zbrodniczej działał 
ności „Inspektoratu" sięgają 
1344 r. kiedy to po wyzwoleniu 
terenów Zamojszczyzny spod 
okupacji hitlerowskiej ks. 
Płonka, będąc w tym czasie 
gwardianem klasztoru 00 Ber 
nardynów w Radecznicy i 
dyrektorem gimnazjum przy 
wspomnianym klasztorze — 
nawiązał ścisły kontakt z do
wódcami terrorystyczno-dywer 
syjnych band leśnych „Żelaz
nym", „Zaporą", „Norbertem", 
„Podkową", „Wampirem" i 
innymi, oddając do ich dyspo
zycji podległy sobie klasztor w 
Radecznicy. Również w tym 
czasie rozpoczął swą bandycką 
działalność osk. Józef Wło- 
szczuk.

Ks. Płonka oraz brat zakon
ny Golba uczestniczyli w od
bywających się w celach klasz 
tornych odprawach i libacjach 
bandytów, przyjmowali na 
przechowan ie w klasztorze 
broń i materiały band oraz zra

KOREA

PEKIN PAP. Wszystkie nie 
dzielne gazety koreańskie za
mieściły na czołowym miejscu 
wywiad Generalissimusa Sta
lina.

Dziennik „Minczu Czoson" 
w artykule wstępnym stwier
dza: „Jasne słowa Generalissl 
musa Stalina budzą w ser
cach wszystkich miłujących po 
kój narodów niezłomne prze
świadczenie, że imperialiści 
amerykańscy, jeśli podeimą 
agresje, spotkają się z druzgo 
cącą odprawą".
NIEMIECKA REPUBLIKA 
DEMOKRATYCZNA

BERLIN PAP. „Stalin wska 
zuje drogę" — pisze centralny 
org-n SED — „Neues Deutsch 
land". W prostych i jasnych sło 
wach wódz wielkiego narodu ra 
dzieckiego oświadczył: Monopol 
USA na bombę atomową dłu
żej już nie istnieje. Co to ozna 
cza? Dla podżegaczy wojen
nych oznacza to: Należałoby 
nabrać nieco rozumu i zgo
dzić się na zakaz broni ato
mowej.

Dla pragnących pokoju na
rodów całego świata' oznacza 
to: Związek Radziecki jest po
tężniejszy niż kiedykolwiek 
bądź dotąd. Należy wzmóc 
walkę o pokój. Nasza młoda 
republika kroczyć będzie jesz
cze bardziej zdecydowanie no 
wą, jedynie słuszna drogą, któ 
rą wskazuje Stalin.
ANGLIA

LONDYN PAP. Dziennik 
„Dally Worker" pisze m. in.:

Fakt, że nie istnieje już mo
nopol w dziedzinie bomby ato

Odpowiedzi Generalissimusa Stalina na pytania kore
spondenta „Prawdy" wywarły ogromne wrażenie na całym 
śwlecie i są przedmiotem niezliczonych komentarzy prasy i 
radia. Miłujące pokój narody oceniają wywiad Stalina jako 
olbrzymi wkład w dzieło utrwalenia pokoju na całym świę
cie. ja,ko nowy bodziec da spotęgowania walki o pokój, a 
jednocześnie jako poważne ostrzeżenie pod adresem amery
kańsko - angielskich podżegaczy wojennych.

Jak już dono iliśmy, poli
cja szwedzka, idąc w ślady 
policji amerykańskiej i ar.giel 
sklej, znanych z brutalnych i 
bezprawnych szykan i prowo
kacji, dokonywanych ra pol
skich statkach, dopuściła się 
nowego aktu bezprawia wo
bec polskiej bandery.

W porcie sztokholmskim z 
pokladt s/s „Wieluń" rurowa 
dzono w brutalny sposóo przy 
użyciu sly. jednego z człon
ków załogi tego statku, ul tara 
nego przez dowództwo statku 
dyscyplinarnym aresztem.

Na zebraniu załogi, m.aryna 
rze z s/s „Wieluń" dali wyraz 
swemu oburzeniu wobec bru
talnego w'argn’ęcia policji 
szwed kiej na pokład polskie
go'statku. W rezolucji, uchwa 
lonej na tym zebraniu czyta
my międz.y innymi:

„Najsurowiej potępiamy 
czyn kucharza Stanisława Kul 
ki, który swą próbą ucieczki 
ze statku dał powód wrogom 
naszego Ludowego Państwa 
do rozsiewania kłamliwej pro 
pagandy. Czujem? wstręt <Io 
wyrzutka społeczeństwa, któ
ry mając żenę i dzieci w Pol
sce, wdał się w awanturę z 
przebywałącą w Ssiokholmie 
niejaką Demańską i pa za
ciągnięcia długów u członków 
załogi, usiłował zb’ec ze siat- 
ku. Czynem swym Kulka spia 
mi! dobre imię marynarza pul 
■kiego.

Najgoręcej protestujemy 
przeciw bezprawnemu wtar
gnięciu uzbrojonej w pałki i 
broń policji szwedzkiej na 
pokład polskiego statku, zdję 
ciu przemocą ze statku człon 
ka załogi, obywatela polskie
go i przeciw Tirutalnemu po
stępowaniu policji azwedikiej 
Wobec kapitana i oficerów,

Czynem swym policja szwe
dzka wywołała gorszące wido
wisko i wydała złe świadec
two o sobie.

Bezprawne i Irutalne wystą 
pienie szwedzkich władz po
rządku publicznego jest oce
nione przez nas jako przejaw 
wrogich, prowokacyjnych wy- 
sta-irii wobec Polski Ludo- 
W Cj .

Rezolucję podpisali wszyscy 
członkowie załogi s/s „Wie
luń".

W rozmowie z przedstawicie 
lem naszej Redakcji, inspek
tor Aparatu K-ilturalno-Oświa 
towego PŻM, tow. Franciszek 
Kaczorek oświadczył:

„Wypadek brutalnego po
gwałcenia przez policję siwe 
dzką praw polskiej bandery, 
jaki nrfał miejsce na naszym 
statku s/s „Wieluń", wywołał 
głębokie oburzenie wśród za
łóg naszych statków.

Marynarze PMH już nieje
dnokrotnie dali wyraz swej 
miłości i przywiązania do Lu 
dowej Ojczyzny. Cala Polska 
zna nazwiska przodujących 
dzionków załóg s/s „Kolno", 
m/s „Warta", czy s/s „Kra
ków", które jako pierwsze za 
meldowały już o przedtermi
nowym wykonaniu planu rocz 
nego.

Jednak są jeszcze wśród ma 
rynarzy nieliczne jednostki 
podatne na wrogą propagan
dę, nie potrafiące zdecydowa
nie przeciwstawić się podsze
ptem zdrajców Ojczyzny, któ 
rych pełno kręci się w por
tach kapi'alistycznych. Jed
nostki te, podobnie, jak ku
charz z s/s „Wieluń" — Kul
ka dają swym postępowaniem 
powód dni antypolskiej kampa 
nil, wykorzystywanej skrzęt-

Słowa Stalina — to ożywczy strumień 
dla narodów miłujących pokój 
a ostrzeżenie dla podżegaczy wojennych

BERLIN. PAP. — Na zięż- 
dzie delegatów pracowników 
kolejowych i robotników por
towych Szlezwik,—Holsztynu, 
Hamburga i Bremy w Ham
burgu 'potępiono jednomyślni^ 
przygotowania wojenne i zażą 
dano odbycia narady ogólno- 
niemieckiej na podstawie apel u 
Izby Ludowej. W zjeżdzie wzię 
li udział chrześcijańscy, socjal 
demokratyczni, komunistyczni 

i bezpartyjni robotnicy i urzęd 
nicy. Wystosowali oni tele
gram z pozdrowieniami do rzą 
du NRD i db kierownictwa 
wolnych niemieckich związków 
zawodowych.

W Essen. Gelsenkirchen, 
Wannę, Eickel i Kolonii odby
ły się wielotysięczne zebrania, 
na których uchwalono rezolu-

Wzmożsóm szkolenia ideologicznego 
oiJrwzadają marynarze PMH na prowokacje 

władz szwedzkich wobec s|s »Wieluń«

Klasztor O. O. Bernardynów 
— siedzibą sztabu bandy 

dywersyjno - szpiegowskiej 
Kierownicy bandy odpowiadają 

przed W o skowyta Sądem Rejonowym w Lublinie
LUBLIN. PAP. — Dnia 9 bm. przed Wojskowym Sądem

Rejonowym w Lublinie rozpoczął się proces przywódców ban
dy dywersyjno-szpiegowskiej, występującej ostatnio pod
nazwą ,,Inspektoratu Zamojskiego''...

• Żądamy 
pełnej satysfakcji Z ogłoszonego tekstu noty polskiej do Szwecji do

wiedzieliśmy sie o brutalnym akcie naruszenia 
przez władze szwedzkie podstawowych zasad pra

wa międzynarodowego i praw polskiej bandery. Oto 
ukarany dyscyplinarnie za pospolite przestępstwo przez 
kapitana stafi.u „Wieluń" marynarz polski Stanisław 
Kulka, obywatel polski, posiadający żonę i dzieci w kra
ju, został zdjęty z pokładu przez szwedzką policję na 
prnś’v y-Ue.iś awanturnicy, podającej się za „narzeczo
na". Komisarz szwedzkiej policil usiłował dokazać cu
dów wymowy, by wmówić Kulce, że jest politycznym 
uohodźea. /

Fakt to Istotnie bez precedensu, znamionujący wy
raźna złą wo’e władz szwedzkich, które nie uznały sta
nu faktycznego stwierdzonego przez Kulkę, nie zamie
rzaj cego wcale stroić się w piórka uchodźcy polityczne
go,, a wlec niemającego żadnych podstaw do korzysta
nia z prawa azylu.

N'c pień zv to incydent, zainscenizowany przez 
władze szwedzkie. No*a polska wspomina o „kolejnym 
incydencie", o „praktykowanej od dłuższego czasu przez 
władze s-w<” z'- e. metodzie udzielania schronienia i za
pewnień’.i bezkarności przestępcom pospolitym i awan
turnikom".

O cóż więc chodzi? Władzom szwedzkim wyraźnie 
chodzi o szkodzenie stosunkom między narodem polskim 
I szwedzkim. Chodzi o mnożenie prowokacji wobec na
rodu polskiego.

Władze szwedzkie nie zawsze tak hojnie szafowały 
azylem. Odmawiały w latach drugiej wojny światowej 
azylu nawet tam, gdzie udzielenie go było podstawowym , 
obowiązkiem wynikającym z postanowień prawa mię
dzynarodowego. Oto przykład:

11 grudnia 1949 r. do szwedzkiego portu Malmoe 
przybił hitlerowski statek „Obcrpresldnnt Delbriick", na 
któr'-—> pokłedzie znajdował się Polak — marynarz 
J. Miśk'ew!ez. uczestnik polskiego ruchu podziemnego. 
M’śk’ewicz zg’nr;i sie do szwedzkich władz portowych 
z prośba o azyl.

Ale wiedze szwedzkie udawały wówczas szczególne
go typu ..nenfralncść". Polegała cna na wysługiwaniu 
■ :e władzom hi<’erowskim. Mlśkiewicz został więc pr-ze- 
kazany w tece gestapo, które zamknęło go w obozie kon- 
Mntraryinym. Szwedzka „neutralność" świeciła triumfy.

Jeden i dru-i przytoczony swnadek, aczkolwiek tak 
róż-a brłą reakcją władz szwedzkich, z tego samego 
źró-i’ ' sio i > V ''danie faszystom patrioty polskie
go. chronienie natomiast pospolitego przestępcy — to 
znana rn-lodn i znani*. Jest ręka, która te metodę usilnie 
wnro"’ndz:ó do sto-unków międzynarodowych. Jest to 
reks fa*zvzmii, k*óra kieruje „neutralnością" niektórych 
rządów. Przed Wenasłu Jaty ręka faszyzmu hitlerow
skiego, d-lś — faszyzmu amerykańskiego.

My sie na t’ka neutralność" nie godzimy. Stwier
dzamy. że za postępki władz szwedzkich; sprzeczne z in- 
tere em narcdti szwedzkiego, sprzeczne z dobrymi oby- 
rr-»lvni. rprzeczni? z prawem międzynarodowym odpo- 
wiedr!z!nv je t socjaldemokratyczny rząd p. Eriandera.

Domagamy sie z całą stanowczością zastosowania 
wobec Kulki procedury przewidzianej dla zbiegłych ma
rynarzy. id;r ranla winnych obrazv praw naszej bande
ry ’ i>dz’e’en!a nam ndnei satysfakcji.

ńie przez prasę i radio kapi
talistyczne.

Dlatego też, załogi naszych 
."tatków muszą wzmóc czuj
ność, a wobec wszelkiego ro
dzaju prowokacji kapitalisty
cznych, zachowywać gedna 
;x>stawę przedstawicieli Pol 
ski Ludowej.

Odpowiedzią marynarzy 
PMH na prowokacje władz, 
szwedzkich wobec załogi s/s 
„Wieluń" będzie wzmożony, 
jeszcze pilniejszy i systematy- 
czniejszy udział w szkoleniu 
ideologicznym, które uodpor
nia nas przeciw wrogiej pro- 
pagrndzie kapitalistycznej 4 
da>e nam oręż do zwalczania 
jej".

Na lawie oskarżonych zasia
dają: ksiądz prowincjonał za
konu 00 Bernardynów w Pol
sce — Andrzej Bronisław Sze- 
pelak. Marian Pilarski, Wła
dysław Skowera. Kaz.imierz 
Kaleta, Alfred Tor, Marian 
Wożniacki, Józef Włoszczuk, 
ksiądz zakonny Józef Wacław 
Płonka, Stanisław Bizior, 
ksiądz z.akonny Jan Hugelin 
Ryba i brat zakonny Piotr 
Serwacy Golba.

Jak wynika z aktu oskarże
nia wiosną 1950 r- organa Bez
pieczeństwa Publicznego zlik
widowały działającą na terenie 
Lubelszczyzny dywersyjno- 
szpiegowską organizację p. n. 
„Inspektorat Zamojski", która 
pod kierunkiem wywiadu za
granicznego dokonała licznych 
morderstw oraz licznych akcji 
szpiegowskich j dywersyjnych.

Poważną rolę w podziemnej 
organizacji odegrali osk. księ
ża: Szepelak. Płonka i Ryba. 
Realizując wytycz.ne polityki 
Watykanu, prowadzili oni zbro 
dniczą, antypolską działalność. 
W ciągu dłuższego czasu kie
rowali oni bandami zbrojny
mi, oddawali klasztory f ko
ścioły na miejsca nielegalnych 
zebrań i libacji bandyckich.

bowane przedmioty. Kg. Płon- 
k. brał również udział w ukła 
daniu planów zabójstw,i rabun 

ków. Wraz z kierownictwem 
bandy osiłował pn organizować 
dywersję w szeregach Wojska 
Polskiego, namawiając żołnie
rzy do dezercji w czasie trwa
jącej jeszcze wówczas wojny 
z hitleryzmem.

Wiosną 1945 r. osk. Marian 
Pilarski, pseud. „Grom" i 
„Jar" rozwinął szeroką dzia
łalność siatki szpiegowskiej 
bandy. M. in. Pilarski nawią
zał ścisłą współpracę bandy z 
mikołajczykowskim PSL w Za 
mościu. sam jednocześnie aąga 
żu.iąc się jako aktywista tego 
stronnictwa

W utrzymywaniu łączności 
siatk szpiegowskiej Pilarskie 
go aktywny udział brali cwk. 
ks. Pionka i osk. Kazimierz 
Kaleta.

Szpieg Pilarski szybko a- 
wansował w •'rzestępczej hie
rarchii podziemia i w 1946 r. 
pełnił już funkcję komendan
ta „zamojskiego obwodu" 
WIN. Tod kierownictwem Ki
larskiego „organizacja" ta roz 
winęk szeroko akcje szpie
gowskie, terrorystyczne, ra
bunkowe i propagandowe. 
Główny punkt kontaktowy 
dla sztabu swej bandy Filar 
ski ’’stalił wspólnie z ks. Płoń 
ka w klas >rze w Radeczni
cy.

W tym czasie też Pilarski 
nawiązał ściślejszą współpracę 
z członk' bandy „Podko
wy", dezerterem z Wojska 
Polskiego, wielokrotnym nor 
derc’ osk. Stanisławem Bizio 
rem ps. „Śmigło" i „Eam".

Jećną z licznych zbrodni 
bandj podległe’ Pilarskiemu 
był napad na w:ęzienłe w Za 
mościu, dokonany przy udzia 
le Biziora. W czasie tego na
padu banda zamordowała 5 
strażników, jednego zaś rani
ła.

Równolegle do terroru Pil3r 
ski prowadzi wywiad. Z otrzy 
mywanych z terenu meldun 
ków szpiegowskich o charak
terze wojskowym, politycz
nym i gospodarczym, Pilarski 
opracowuje obszerne sprawo
zdania. które przekazuje z ko 
lei swou przełożonym.

Wszystkimi tymi zbrodni
czymi- t kejami Pilarski kiero 
wał przy czynnym udziale ks. 
Płonki.

(Dalszy ciąg sprawozdania 
z procesu — w numerze 

jutrzejszym).

cje wzywające do przyjęcia 
apelu Izby Ludowej w sprawie 
pokojowego zjednoczenia Nie
miec. Uczestnicy zebrań wzy
wali Bundestag, ażeby w obli
czu wielkiego niebezpieczeń 
stwa, grożącego narodowi nie
mieckiemu, nie odrzucał poro
zumienia z przedstawicielami 
Niemieckiej Republiki Demo
kratycznej,

• » •
BERLIN. (PAP). Agencja ADN 

donosi z Bonn, że w poniedziałek 
toczyły się dalsze rozmowy mię
dzy ekspertami wysokich komisa 
rzy alianckich a "rzedstawicicla- 
tnl „rządu” Adenauera. Adenauer 
mlal przyrzec zachodnim mocar
stwom okupacyjnym, że na razie 
armia zachodnlo-nlemieclta wystn 
wioną zostanie w sile 250 tysięcy 
ludzi. Armia ta ma być podzie
lona na dywizje po 15 tysięcy lu
dzi każda.

Komunistyczna Partia Niemiec 
wzywa Adenauera do zerwania rozmów 
z imperialistami amerykańsko-angielskimi

WNIOSEK FRAKCJI KPD 
W BONN

BERLIN. (PAP). Frakcja komu
nistyczna w Bundenstagu bo/wkun 
złożyła wniosek wzywając, rząd 
Adenauera do natychmiastowego 
przerwania wszystkich rozmów 
między wysokimi komisarzami 
mocarstw okupacyjnych a rzą
dem związkowym, które toczą się 
obecnie w celu zrealizowania u- 
cliwal waszyngtońskich. Rozmowy 
te — stwierdza wniosek — doty
czą planów niezwykle groźnych 
dla żywotnych interesów całego 
narodu niemieckiego Chodzi 
zwłaszcza o wystawienie kontyn
gentów zachodnlo-nlcnilccklcli w 
tamach t. zw. „armii europej
skiej", o wprowadzenie powszech 
nej służby wojskowej 1 o wciąg
nięcie Niemiec Zachodnich do pla 
nu Schumana. Woloskodawcy 
wzywają rząd, ażeby nie podpisy
wał żadnych układów, związa
nych z uchwałami waszyngtoński 
ml. ‘

pliv.de


Załoga budująca wielka, nowoczesna cementownie w 
Wierzbicy, dla uczczenia 31 Rocznicy Rewolucji Paź
dziernikowej postanowiła przyśpieszyć o 10 dn.' wyko
nanie planu budowy.

Na zdjęciu: fragment budowanego pieca obrotowe
go cementowni.

Metan lhaiit*f
•— szlifierz, przodownik pracy Warsztatów Okręgowych TOR w Szczecinie,

Naszym obowiązkiem 
jest walczyć z trudnościami

List do Stanisławy Osieckiej z NZPO
W zwiącfcw z listem Stanisławy Osieckiej do naszej 

redakcji, za mieszczonym \o „Głosie" z dnia 9 bm. otrzy
maliśmy powyższy list od tow. Stefana Chmielą z prośbą 
o zamieszczenie gr> w gazecie.

Redakcja
Droga tow. Osiecka!

„Przeczytałem we wczora.iseej gazecie Wasz list i uważam 
I za potrzebne do Was napisać.

Poruszacie w liście swym sprawy, które zmuszają do 
myślenia każdego uczciwego człowieka, każdego robotnika. 
I mnie zmusiło to również do zastanowienia się nad pracą na
szych warsztatów, a przede wszystkim nad móją własną pra
cą.

I my podobnie jak Wasza załoga i wiele innych załóg 
napotykaliśmy w samej pracy na niemałe trudności: braki 
materiałowe, błędy w organizacji pracy i inne bolączki. Ale 
stopniowo uczyliśmy się, jak usuwać te braki, jak pokony
wać trudności. Obecnie nasze Warsztaty Okręgowe już dru
gi rok z rzędu są przodującyiA zakładem Technicznej Obsłu
gi Rolnictwa w całym kraju. Wykonujemy i przekraczamy na 
•ze miesięczne plany produkcyjne. Ja sam jestem przodowni
kiem pracy i stale przekraczam normy. Niedawno towarzy
sze ze związków zawodowych obliczyli, że wykonałem już za
dania mojego 6-letnicgo Planu.

Czytając Wasz list, myślałem właśnie, jak to może być, 
że Wasza fabryka wykonała w lipcu plan zaledwie w 29 proc, 
podczas gdy* ja w każdym miesiącu wykonuję swe zadanie 
w przeszło 300-tu procentach, a ludzi wysoko przekraczają- 

. cych normy jest u nas nie mało. Zacząłem zastanawiać się, 
) CO jest przyczyną mojej wydajnej pracy. Bo przecież nie sa
ma tylko chęć zwiększenia zarobku — na samej tylko chęci 
daleko się nie zajedzie.

Prawdą jest, że stale podnoszę swoje kwalifikacje, że do
brze poznałem urządzenia, na których pracuję, że myślę zaw
sze o tym, jak należycie jo wykorzystać. Ale prawda tkwi jesz 
cze głębiej: rzecz w tym, że teraz właśnie, w naszym ustroju, 
kiedy poczułem się wolnym człowiekiem, mogę tak kochać 
swoją maszynę, tak o nią dbać. Czy możliwa byłaby na przy
kład przed wcyną taka kolektywna praca, jaką ja stosuję za 
przykładem murarskeb zespołów na swojej szlifierce? Pracu
jemy wspólnie ja i mój kolega z drugiej zmiany i wspólnie 
dzielimy wyniki naszej pracy. Uzyskujemy przez to ciągłość 
pracy? lepsze wykorzystanie obrabiarki i wyższą wydajność.

Pochodzę ze wsi Ratuszów z kieleckiego. Ojcu trudno by
ło wykarmić rodzinę na karłowatym gospodarstwie. Pojecha
łem do Warszawy, żeby się nauczyć facifc i przez dwa długie 
i gorzkie lata byłem popychadłem, ledwo mogłem zarobić na

życie. Mieszkałem przy ulicy Leszno w małym pokoiku, któ
ry służył jednocześnie za kuchnię, i w którym mieszkało mał
żeństwo z dzieckiem i ja jako czwarty w kącie. Dziś, 
gdy rozglądam się po swoim dwupokojowym mieszkaniu 
przy ulicy Rostworowskiego na Pogodnie, po jasnej i ładnej 
kuchni, to dobrze rozumiem, że to nie jest przypadek, że ży
cie stało się lepsze, pogodniejsze. Teraz kiedy siadłem do pi
sania, widzę, że to właśnie kierowało i kieruje moją pracą.

Moja żona i 8-miesięczna córka nie znają co to głód. Są 
przyzwoicie ubrane. Żcna na razie nie pracuje, ale gdy pój
dzie do pracy ,to dziecko będzie korzystać ze żłobka. Wiem, 
że dziecko moje ma zapewnioną przyszłość, że będą otwarte 
dla mego wszystkie szkoły i uczelnie, że nie poczuje się ono 
nigdy niepotrzebnym człowiekiem, tak jak to się nieraz zda
rzało przed wojną jej ojcu. Czy może mi to dodawać sił w 
pracy? Czy można nie oddawać całego serca temu co budu
jemy — widząc jasną przysłość własną i naszych dzieci?

Piszecie w liście swoim, że jedną z przyczyn niewykona
nia planu przez Waszą fabrykę były trudności mięsne. Tak, to 
prawda, mamy teraz poważne trudności. Mięso jest nam po
trzebne. Łatwiej jest pracować z mięsem, niż bez mięsa. Ale 
czy dlatego, że mamy teraz mniej mięsa mamy zrezygnować 
z naszych fabryk i szkół, z wczasów i coraz piękniejszych 
mieszkań, zrezygnować z honoru i wolności ludzi pracy?

A wiemy przecież, z czego ten brak mięsa wynika. Wie
my, że nasze fabryki rozwijają się znacznie szybciej niż rol
nictwo, że ludzi w mieście jest coraz więcej, że zapotrzebowa
nie na mięso jest coraz większe, a rolnictwo nie może jeszcze 
za nami nadążyć. Więc cóż, mamy opuszczać ręce? Ja 
myślę — i to dla mnie nie ulega żadnej wątpliwości — że my 
wykonując nasze państwowe plany pokonamy wszelkie 
trudności i również trudności z mięsem. I o wykonanie tych 
planów trzeba walczyć.

Są jeszcze i u nas ludzie słabi, gotowi pod naporem trud
ności i za podszeptem wrogich, złych ust zapomnieć o wiel
kich naszych osiągnięciach i wielkich obowiązkach. Widzę tu 
swój błąd, poważny błąd, który będę musiał naprawić. 
Jestem członkiem partii. Obowiązkiem moim było myśleć i 
mówić o tym. A ja pochłonięty myślami o swojej obrabiarce 
za mało poświęcałem się pracy partyjnej. Wydawało mi się, 
że .wystarczy tylko dawać przykład swoją pracą zawodową.

Wasz list, droga towarzyszko, pomógł mi zrozumieć ten 
błąd i będę się starał teraz walczyć o to. ażeby wszyscy wo
kół mnie tak samo rozumieli i głęboko przeżywali te sprawy, 
o których Wam tu napisałem.

Bo my wszyscy, robotnicy, jak Wy — Osiecka i ja — 
Chmiel, mamy wspólny obowiązek: walczyć z trudnościami. 
I pokonamy je.

Pozdrawiam Was serdecznie
STEFAN CHMIEL

Korzystajmy z doświadczeń WKP(b)

O pracy z młodymi kadrami partyjnymi
..Ja i mój zastępca — opo

wiada tow. Komarow — czę
sto wzywamy młodych komu
nistów. omawiamy z każdym 
z nich, jak sobie daje radę ze 
zleconym zadaniem. Rozmo
wy takie są bardzo pożytecz
ne zarówno dla niego, jak i 
dla nas.

Wielka rolę w pracy z no- 
woprzyjętymi członkami par
tii odgrywa oczywiście szkole
nie partyjne. Już przed 1 sierp 
nia przeprowadziliśmy indy
widualne rozmowy nie tylko z 
komunistami, ale i ze wszy
stkimi robotnikami warszta
tów i ustaliliśmy. gdzie każd.y 
z nich bedzie sie uczyć. Mło
dym komunistom poświecono 
przy lvm szczególnie wiele u- 
wagi, uwzględniając zwłasz
cza poziom ich wykształcenia 
ogólnego".

Szliśmy z tow. Komorowem 
z oddziału do oddziału, wśród 
wagonów pasażerskich i towa 
r o wych św i «ż ’ wy remo n towa 
nych lub niedawno przysła
nych do warsztatów’ Krótkie 
cha: ikterystyki spotykanych 
robotników i poszczególne wy 
powiedzi tow Komorowa od
słaniały coraz bardziej . tajem 
nice" szybkiego wzrostu orga 
nizacii partyjnej warsztatów 
kolejowych, jot awangardowej 
roli w produkcji. ..Tajemnica" 
ta — to ścisła więź egzekuty
wy partyjnej z masami robot
ników. doskonała znajomość 
ludzi, przemyślana i sprawna 
organizacja całej pracy partyi 
nel. w szczególności zaś — 
pracy z młodymi kadrami ko
munistów.

A- Preobrazieński

ją obecnie gazety: w przer
wach obiadowych • Pietruszko 
-am prowadzi zbiorow'e czyta 
me.

Za największy jednak suk
ces uważa cn fakt, że w kwiet 
mu 1950 r. przyjęty został do 
partii. Wspominając to donio
słe dla niego wydarzenie. Pie
li uszko opowiada o pomocy, 
udzielonej mu przez sekreta
rza podstawowej organizacji 
partyjnej, tow. Komarowa. To 
właśnie tcwn Komarow, który 
uważnie obserwował pracę 
młodego ślusarza i jego zacho- 
wanie,£ie w zespole, wezwał 
go pebmego dnia i w przyja
cielskimi rozmowie zagadnął, 
czy nfimyśli o wstąpieniu do 
partii^rytanie bvlo jak naj
bardziej na czasie. Okazało 
sie. że miody robotnik zasię
gał już rady towarzyszy i o- 
becnic z radością wysłuchał 
autorytatywnej opinii kierow
nika organizacji partyjnej.

Wkrótce Pietruszko zwró
cił sic di egzekutywy z pro
śba o przyjęcie go w poczet 
kandydatów na członków 
WKP(b).

W roku bieżącym Pietrusz
ko bedzie si$ uczył w y/ieczo- 
rowej szkole ogólnokształcą
cej. a równ :cześnie na kur
sach szkolenia partyjnego.

Historia Ananija Pietrusz
ko — to jeden z licznych przy 
kładów stosowanej umiejętnie 
przez podstawowa organizację 
partyjną metody rjLr.dywidmil- 
nego podejścia da ludzi. Obok 
tego stosuje ona również in
na formę pracy' z młodymi ko 
munistami. a mianowicie — 
specjalne narady.

Na jednej z narad z młody 
mi komunistami omawiano 
teinat „Rola komunistów w 
przedsiębiorstwie". Przed ze

ty odpowiedzi na apel Żerania, w całym kraju po
dejmowane są zobowiązania produkcyjne na cześć Wiel
kiej Socjalistycznej Rewolucji Październikowej.

Na zdjęciu: prostowaez Mieczysław Kopeć z PAFA- 
WAG-u zobowiązał sie zamiast 215 proc, normy wyko

nywać 220 proc.

S/S „Kf»LNO"
SZCZECIN "KIM STATKIEM

W pierwszych dniach paź
dziernika Polskie Linie Ocean i 
czne w Gdańsku przekazały 
do eksploatacji Państwowej 
Żegludze Morskiej w Szczeci
nie 5 dalszych statków handlo 
wych. Tak więc dla s/s „Kol 
no", s/s „Gopło", s/s „Rataj": 
s/s „Wrocław" 1 s/s „Kutno" 
portem macierzystym jest o- 
becnie Szczecin. ' " najbliższej 
przyszłości PŻM-owi zostanie 
przekazany jeszc e jeden sta
tek — m/s „San".

Administracja PŻM przy
gotowała ’uż odpowiednią 
ilość mieszkań dla marynarzy 
tych statków, którzy będą 
chcieli przenieść się do Szcze
cina.

PŻM POGANIA PLAN

Państwowa Żegluga Morska 
w Szczecinie, która za pierw
sze półrocze nie wykonała 
państwowego planu przewo
zów, obecnie poważnie zaczy
na doganiać rJ — W III kwar 
talo plan przewozów został 
znacznie przekroczony. W to
nach wykonano 125 proc, pia 
nu, w ton iłach — 113, a 
we wpływach — 147. Tak 
więc procent wykonania pla
nu z: trzy Jcwartały przedsta 
wia się następująco: w tonach
— 99 proc., w toncmilach —•
— 89 proc, i we wpływach — 
106 proc.

S/S „KRAKU PRZODUJH
Ze statków szczecińskich naj 

lepiej sp.sal się w III kwar
tale s/s „Kraków", wykonu
jąc plan kwar alny w tonach 
w 333 proc., w tonomilach — 
w 199 proc, i we wpływach 
w 326 proc. 'Ta drugie miej
sce Wysunął się' s/s „Brygada 
Makowskiego", wykonując 
114 proc, planu w tonach, 
119 w tonomilach 1 147 we
•pływach. Bardzo dobrze spi 

fńła się również załoga 
„Psti c wskiego", wykonując 
plan w tonach wprawdzie tyl 
ko w 96 proc, ale za to w to 
nomilach — w 139 a wa 
wpływach — w 173 proc.

Z nowych polskich rttdo- 
wegl> vców je?yn!ę „Soł-dek-* 
-ie wykuwał w III kwartale 
swo»ego planu.
„KOŁOBRZEG" 1„N AROCZ“ 

ODPOWIADAJĄ 
NA WEZWANIE 

„JEDNOŚCI ROBOTNICZEJ*
Ostatnio la apel załogi s/9 

. Jcdnc;ć 1 "'lotnicza", która 
wezwała załorrt wszystkich 
statk >w PŻM do uczczenia 34 
Rocznicy Wiellóej Rewolucji 
Pażdzą” ii' wej zobowiąza
niami produkcyjnymi, odpo- 
wiedziały załogi s/s „Koło
brzeg" i m/s „Narocz".

Załoga s/s „Kołobrzeg" zo
bowiązała się przepracować 
przy konserwacji pokładu i 
kotłów dodatkowo 120 robo- 
czo-gc^zin. i załoga m/s „Na 
rocz“ — mimo straconej szyb
kości planowej, — ukończyć 

rejs w planowym czasie.

Anani.i Pietruszko, syn chla 
pa z rejonu kemenieckiego (ob 
wód cz.erniowiecki. Ukraina), 
niechętnie wspomina lala dzie 
ciństwa i wczesnej młodości.

— Co tp wspominać — ma
cha ręka. Może >to. jak przez 
cale lato do późnej jesieni cho 
dzilem bosy i obdarty, pracu
jąc jako parobek u rumuńskie 
go obszarnika. Kiedy pomyślę 
o tamtym życiu i porównam 
je z obecnym, sam nawet cza
sem nic wierze, że wszystko 
magio sic tak zmienić.

Ananij Pietruszko był pół
analfabeta i nie miał żadnych 
kwalifikacji^ gdy w _ r. 1946 

Ąjrzyszedł do warsztatów kole
jowych czerniowieckiego wę
zła Kiszyniowskiej Linii Kole
jowej. Skierowano go począt
kowo do robót pomocniczych. 
Pietruszko sumiennie wykony 
wał wszystkie z.lecone zada
nia, a równocześnie przyglą
dał sie pracy ślusarzy w war
sztatach kolejowych.. Powziął 
mocne postanowienie zdoby
cia kwalifikacji. Fabryczny 
komitet związkowy, egzekuty
wa partyjna, poszczególni to
warzysze dopomogli młodemu 
robotnikowi. Umożliwiono mu 
naukę na istniejących przy 
warsztatach kursach ślusarzy i 
ułatwiono też zdobycie polnej 
umiejętności czytania i pisa
nia. I oto teraz, po niespełna 
pięciu latach. Pietruszko pra
cuje lako wykwalifikowany 
ślusarz i jest cenionym przez 
załogę przodownikiem prący.

Znikła gdzieś lega dawna 
nieśmiałość, trudność wypo
wiadania sie na zebraniach. 
Pietruszko stał sic aktywnym 
popularyzatorem słowa druko
wanego. Dzięki niemu wszy
scy towarzysze z jego oddzia
łu produkcyjnego prenumeru-

bianiem polecono wszystkim 
iego uczestnikom przeczytać 
artykuł wstępny „Prawdy" z 
21 marca na temat zwiększe
nia aktywności każdego człon 
ka partii. Na naradzie zabrał 
glos m. in„ majster Michał Po 
bietnow. członek partii cd ro
ku 1918. Jego wypowiedź o 
konkretnych sprawach zawodo 
wych. jak również o tym, jak 
wypełnia on zadania członka 
partii wzbudziła duże zainte
resowanie. Rozwinęła się oży
wiona dyskusja, podczas któ
re i jeden z. młodych komuni
stów racjonalizator i wynalaz 
ca, Kuźnia Fedorczenko. po
dzielił się doświadczeniami 
swojej pracy.

Na dalszych naradach z mło 
dymi komunistami egzekuty
wa zorganizowała wymianę do 
śv iadczeń. dotyczących jak 
najowocniejszej lektury ksią
żek i gazet; wysuwała też za
gadnienie roli komunistów w 
rozwólu współzawodnictwa so 
cjalistycznego w całym oddzią 
le i w poszczególnych bryga
dach itp.

W szerokim zakresie i w 
przemyślany sposób daje się 
młodym komunistom zadania 
naHyjne. Egzekutywa włącza 
często młodych komunistów 
do brygad, opracowujących o- 
tcreślnpę zagadnienia na zebra 
nia onrtrlne. lub kontrolują
cych pra-e tej czy innej gtli
py party mej Udział w pracy 
takich brygad iest doskonalą 
szk >ła cle młodego eziaka 
partii. lvm bardziej, że w 
skład brygad wchodzą zawsze 
starzy, doświadczeni towarzy
sze.

Egzekutywa pomaga mło
dym towarzyszom w wykona
niu zadania partyjnego.



Opowiadanie to usłysza
łem na przygranicznej sta. 

cyjce kolejowej. W małej izbie 
stacyjnej czuć było zapach 
przemoczonej odzieży, na po
dwórzu od rana padał deszcz. 
W irodku na ławkach i klo
cach drzewa, rozsiadł]/ się ko
biety. Poobstawiane koszami 
i torbami mówiły o czymś bez 
przerwy.

Od kilku chwil ponad tym 
gwarem górował jeden głos.

...na drugi, nie na trzeci 
dzień dostała gorączki, sparły 
ją bóle. Mąż już zaprzęgał ko
nie, żeby do lekarza jechać. 
Ale że to robota pilna była w 
polu, a. do lekarza trzeba było 
jechać kilka ładnych kilome
trów, teściów'’, przypomniała 
o babce Pelagieji, Babka nie 
dała na siebie czekać, powie
działa, że to przejdzie, ale trze 
ba ..odczynić". Zrobiła dwadzic 
ścia kulek z kartofli, zaczęta. 
kacz."ć je po twarzy, coś tam 
szeptała. Na drugi dzień ko
bieta miała już ze czterdzieści 
stopni gorączki, " dziecko zaczę 
ło chorować. Babka paliła 
przez chuskę konopie i coś tam 
robiła, z wodą. V7 nocy dziecko 
umarło. Matkę zawieźli do 
szpital"., gdzie ją ledwie od
ratowali...

— Głupie baby — przerwał 
jakiś wąsaty chłop spod okna. 
— U nas to każdy jedzie po 
akuszerkę, trzy kilometry ma
my, ale zawsze to pewnie.

— U nas to jest w gminie 
izba porodowa, kto by tam 
szedł do babki...

— Au nas kobiety to w szpi 
t"lu rodzą...

Wszyscy naraz zaczęli opo
wiadać o izbach, porodowych, 
ośrodkach zdrowia i akuszer
kach, Przerwali jednak rozmo 
wę, bo już na stację wjeżdżał 
oczekiwany pociąg.• • •

Bielą lśnią ściany, pokoje,

O BABCE PELAGIEJI 
i CZARNOWSKIEJ

IZBIE PORODOWEJ
nia, czy jakichś komplikacjo. 
Dba o nas nasz Rząd.

• « •
Gdy zwiedzałem Izbę Poro

dową w Starym Czarnowie, 
przypomniało mi się opowiada 
nie o babce Pelagieji. Przecież 
przy pomocy takich babek ro
dziły cole pokolenia kobiet, „le 
czyły" swymi sztuczkami bab
ki Pelagie.

Dzsiaj kobiety nie tylko 
z gminy Stare Czarnowo rodzą 
to Izbie Porodowej. IV iWdu- 
chowej, Bani i Tfstińsku 
są Izby, w Kobypnce^c ma 
ale za to w odległym o 9 kilo
metrów Stargardzie jest szpi
tal. Izby Porodowe są w wielu

zespołach PGR i mniej więcej 
w co drugiej gminie odległej! 
od miasta. A Izb takich jest 
więcej w uaszyąh wioskach. 
Opowiadanie o babce Pelagieji 
brzmi dzisiaj niemal jak po
nure wspomnienie.

Babki. Pelagie odchodzą w 
ponurą przeszłość. Państwo 
ludowe nie szczędzi środków 
dla otoczenie coraz- większą 
opieką matki t dziecka.

— Troszczy s'e o nas nasz 
Rząd — mówi Skrobikowa. — 
My to dobrze rozumiemy ■— 
dodaje po chwili — Tymbar- 
dzifj więc musimy wywiązy
wać się ze wszystkich obowiąz 
ków wobec Państwa. —

— Mój stary zapłacił już po 
d"tek — dodaje Ruszczycka, 
która tydzień temu w Izbie 
Porodowęi urodziła ładnego 
synka. — Zakontraktowaliśmy 
5 sztuk świń, a za kilka dni wy 
konamy cali/ plan skupu zbo
ża. —

Paw.

Jedną z największych w województwie poznańskim 
ferm drobiu, jest wzorowo prowadzona ferma indycza 
przy PGIl Kotylniki.

Dobre wyniki hodowli w Kotylnikach, to plon pracy 
16-letniej pracownicy Barbary Stachowiak, która sta
rannie opiekuje się powierzonym jej drobiem.

łóżka. Rozesłane wszędzie cho 
dnikj tłumią odgłos kroków. 
W pięciu obszernych, salach 
mieści się Gminna Izba Poro
dowa w Starym Czarnowie. W 
pierwszym pokoju mieści się 
zaopatrzony w nowoczesne u- 
rządzenia gabinet porodowy. 
Tuż obok dziedziniec, waga, 
czysto zasłane łóżeczka. W trze 
clm i czwartym pokoju — iz
by popologowc, na parterze — 
izolatka.

W nocy urodził się Alicji No
wik synek. Teraz matka odpo- 
czyuM w czystym łóżku. Mu
siano przynieść jej dziecko, 
aby przekonała się. że jest na
leżycie „dopatrr.ore". Pod ópie 
ką położnej Makównej matka 
za kilka dni powróci do domu. 
Przywieźli ją tu z PGR w Kol 
bnczu. Rok temu po raz pierw 
szy z Kolbacza przywieziono 
pierwszą kobietę, od tego cza
su żadna nie rodzi w domu, 
wśiystkie korzystają z Izby w 
Starym Czarnowie

— Przeciętnie korzysta z 
Itby Porodowej miesięcznie 20 
— 30 kobiet — opowiada Ma- 
kówno. — To jest mniej więcei 
tyle, ile wynosi Tczbo urodzeń 
miesięcznych w całej gminie. 
Ludzie przyzwyczaili się do 
l~by Porodowej i prawie nigdy 
■już poród nie odbywa się w 
domu. —

Skrobikowa kilka dni te
mu wypisała się z Izby Poro
dowej. Przyjemnie wspomina 
swój kilkudniowy tam pobyt.

— Tak czysto, tak troszczą 
się o człowieka i dziecko... Nie 
trzeba się bać jakiegoś zakażę

W kołchozach ZSRR stosuje się różnorodne maszy
ny przy wykonkach i wywozie busaków cukrowych.

Na zdjetiu — maszyna do ładowania buraków na 
polach kołchozowych.

O pełną realizację 
planu finansowego 

wsi szczecińskiej
Wdn. 30 ub. m. upłynął termin wpłacania przez rolni

ków podatku gruntowego oraz SFOR. Jakkolwiek 
szereg powiatów, jak Chojna i Gryfice, w trzecim 

kwartale wykonały plan podatkowy w 100%, a inne jak 
Szczecin. Kamień. Gryfino i Choszczno plan tego kwarta
łu znacznie przekroczyły, w skali wojewódzkiej wieś szcze 
cińska wplaciła^w ub. kwartale tylko 90 proc, sumy, jaka 
winnu była w tym czasie wpłynąć tytułem podatku grun
towego. Kwartalny plan finansowy wykonany został 
przez naszych rolników’ tylko w 82 proc.

Omawiając niedawno na łamach gazety przebieg wpłat 
podatku gruntowego pisaliśmy, że*walka o jego pełną 
realizację to nic mniej ważny odcinek pracy aktywu 
gminnego, jak akcja skupu zboża, kontraktacja trzody 
chlewnej, omłoty czy siewy. Zaniedbanie przez aktyw 
"minny tego odcinka ilustrują najlepiej cyfry. Kwartalny 
"lan finansowy został w naszym województwie wykona
ny w lipcu zaledwie w 4 proc., a w sierpniujw 12 proc. Do 
piero po 15 września, a więc po wojewódzkiej naradzie 
aktywu, która przeanalizowała dotychczasową pracę rad 
na tym odcinku i ujawniła ich błędy i usterki, stan ten 
uległ znacznej poprawie, szczególnie w powiecie szcze
cińskim, gdzie w ciągu ostatnich dw'óch tygodni września 
wpływy na rzecz podatku gruntowego podniosły się z 25 
nroc. na 115 proc, oraz w powiecie gryfińskim, gdzie 
wzrosły one z 20 proc, do 104 proc. Nie wszystkie jednak 
rady zastosowały się do wytycznych udzielonych im przez 
Prezydium WRN. Licząc wciąż dalej na szkodliwy auto
matyzm nie wszędzie docierano do chłopów, którzy nie
raz chcieliby nawet zapłacić w terminie podatek, zajęci 
omletami, orką. siewrami czy wykopkami w pow. myśii- 
borskim omłotami, orkami, siewami czy wykopkami nie 
zadbali o terminowe wpłacenie podatku. W pow. myśli- 
borskim, w gminie Staw sekretarz KG tow. Józef Nikita 
nie dopilnował przeprowadzenia przez cały aktyw wiejski 
szerokiej akcji uświadamiającej. W niektórych gminach 
nawet sami aktywiści nie zdając sobie sprawy ze szkodli
wości swego postępowania nie wywiązali się z tego pod
stawowego obowiązku każdego pbywatela — uiszczenia 
podatku. Tąk np. w Pełczycach ani jeden z 7-miu człon
ków Obwodowej Komisji Podatku Gruntowego nie zapła
cił jeszcze tego podatku, nie zapłacił go ani jeden z 10 
sołtysów, ani jeden z czterech prezesów gromadzkich kół 
ZSL. Wśród dwunastu radnych tej gminy podatek grun
towy uiścił tylko jeden radny, podobnie wśród 6-ciu se
kretarzy gromadzkich organizacji partyjnych uiścił go 
tylko jeden. Na zebraniu gminnym ZSL omawiano tam 
sprawę podatku tylko od strony wysokości, jego wymia
ru, nie mówiono natomiast nic o przebiegu jego realizacji. 
W rezultacie, jakkolwiek w Pełczycach omłoty przebie
gają zupełnie dobrze i piany skupu gmina ta wykonuje 
w 100 proc., — kwartalny plan finansowy nie został zrea
lizowany. Podobnie w gminie Barlinek nie wpłacili po
datku sołtysi: Mikołajczuk z Żydowa, Lewczuk z Swadzi- 
na, Sroczyński z Nostkowa, Kondziałka z Płonna. Oczy
wiście obywatele ęi nie przeprowadzali tąkże żadnej akcji 
uświadamiającej, nic docierali do chłopów. Oto jedna z 
poważnych przyczyn, dla których najbardziej mocne 
gospodarczo powiaty, o najlepszej glebie i najlepszych 
warunkach rozwojowych — Myślibórz i Pyrzyce nie wy
konały kwartalnego planu; rolnicy w myśliborskim wpła 
ciii 04 proc, kwoty, jaką mieli w tym okresie wpłacić, a 
w pyrzyckim zaledwie 63 proc.

W rozpoczynającym się obecnie IV-tym kwartale wieś 
szczecińska musi zrealizować całą pozostałość rocznego 
planu finansowego tj. 23,9 proc, podatku gruntowego. 48 
proc, należności dla PZUW, 64 proc, należności banko
wych oraz 63 proc na SFOR, od którego płacenia uchyla
ją się bogacze wiejscy. Wykonanie tego planu jest poważ 
nym zadaniem i wymaga zarówno wzmożenia aktyw
ności GRN-ów jak i wielkiej roboty uświadamiającej. 
Trzeba, by wszyscy chłopi w pełni zrozumieli, że zwleka
nie z uiszczeniem podatku — to niedopuszczalne podwa
żanie siły gospodarczej naszego Państwa z takim wysił
kiem i ofiarnością budowanego przez klasę robotniczą i 
masy pracujące naszego kraju. Trzeba również, by chło

pi byli poinformowani, wiedzieli, żc niezależnie od progresy w 
nie wzrastającego za zwłokę procentu od nieuiszczonego w 
terminie podatku, (procent ten po 5 miesiącach wynosi 
piątą część kwoty podatkowej) koszta egzekucyjne wyno 
szą 6 proc, sumy przypadającej do zapłaty i że Państwo 
nasze, które zawsze śpieszyło i będzie śpieszyć z pomocą 
pracującym chłopom, posiada dość siły, w ramach obowią 
zujących ustaw i przepisów, by opornych bogaczy wiej
skich, którzy chcieliby pasożytować na ofiarności i pra
cy klasy robotniczej i mas pracujących chłopstwa, zmusić 
do wykonania tego podstawowego obowiązku — wyrów
nania swoich zaległości.

JAN CZUMAK

Episkopat polski nie przeciwdziała
antypolskiej kampanii kleru niemieckiego

Kongres ten zwołany pozor
nie dla celów religijnych prze
biegł pod znakiem wścieklej na 
gonki antypolskiej i wojowni
czych wystąpień przeciw grani 
cy na Odrze i Nysie.

W zasadniczym referacie wy 
głoszonymi przez prałata Kathe 
ra, który do dziś dnia tytułu
je się „generalnym wikariu
szem diecezji warmińskiej”, 
jak i w innych wystąpieniach 
przewijała się stale myśl, że na 
leży nieustannie rozpowszech
niać wśród przesiedleńców na 
stroje rewizjonistyczne, pilno 
wać, aby stale pamiętali, że 
ich obecne miejsce zamieszka
nia jest tylko „tymczasowe”.

Kongres w Bochum zapoeząt 
kowal całą serię różnych zja
zdów, organizowanych przez 
czynniki kościelne lub pod ich 
patronatem, na których z fu
rią atakowano granicę na 
Odrze i Nysie i rzucano hasła 
odwetowe. We wrześniu ub. r. 
odbył się w Passawie następ 
ny z kolei (74) kongres kato
lików niemieckich, podobny w 
swej treści do poprzedniego. 
W październiku ub. roku od
był się w Kolonii tzw. „Zlot 
Ślązaków” (Bundestreffen der 
Schlesier), na którym kazanie 
wygłosił kardynał Frings — 
tytułujący się „głową kościo
ła katolickiego w Niemczech’’ 
(Fuehrer der Katholischer 
Kirche Deutschland). „Daleki 
jestem — mówił kardynał 
Frings — od wszelkich prób na 
kłaniania was — wygnańców z 
ojetyzny, byście wyrzekli się 
swych słusznych praw albo po 
godzili z losem”. I dodał: „czu 
ję się nie tylko arcybiskupem 
Kolonii, ale i następcą kardy
nała Bertrama, arcybiskupa 
Wrocławia”.

Jest rzeczą godną wzmian
ki, że prawie w tym samym 
czasie, kiedy odbywał się zlot, 
kardynał Frings udekorował na 
zlecenie papieża krzyżem ry
cerskim Zakonu św. Grobu — 
byłego oficera SS I dyrektora 
wielkiego koncernu „Vere:mgte 
Stahlwerke” Dińkelbacha. In
terweniował także u wysokie
go komisarza brytyjskiego w 
sprawie zwolnienia zbrodnia
rzy wojennych b. hitlerowskich 
marszałków Mansteina i Kesse! 
ringa, internowanych w Weri.

O udziale niemieckiej hie
rarchii kościelnej w antypol
skiej kampanii rewizjonistycz
nej świadczą wymownie kon-

p OROZUMIENIE zawarte między Rządem RP a epi- 
skopatem mów; w punkcie 4: „Episkopat w grani

cach sobie dostępnych będzie się przeciwstawiał wrogiej 
Polsce działalności, a zwłaszcza antypolskim i rewizjoni
stycznym wystąpieniom części kleru niemieckiego”.

Od zawarcia Porozumienia minęło bez mała półto
ra roku. AV okresie tym, a szczególnie w ostatnich ty
godniach, nastąpił silny wzrost nasilenia antypolskiej 
kampanii rewizjonistycznej, uprawianej w Niemczech Za 
chodnich już od szeregu lat.

W kampanii tej, wymierzo nej przeciw naszym grani
com zachodnim coraz bardziej aktywny udział, bierze 
kler niemiecki ze swoim episkopatem na czele.

O tych antypolskich poćzynaniaćh niemieckiej hierar 
chii kościelnej, przenikniętej duchem hitleryzmu, pisaliś 
my już niejednokrotnie i znane są one szerokim kolom 
naszego społeczeństwa. Aby nie sięgać zbyt daleko w prze 
szłość, przypomnijmy kongres katolicki w Bochum, który 
został powitany specjalnym orędziem Piusa XII i w kto 
rym udział wziął nuncjusz papieski.

ferencje episkopatu niemieckie 
go, organizowane co pewien 
czas — tradycyjnie w Fuldzie. 
Uchwały tych konferencj; t róż 
ne „listy pasterskie” szerzą du
cha nienawiści i odwetu, pod
judzają wręcz do nowej woj
ny, w imię przywrócenia „zła
manego prawa”.

Zresztą główna figura, re
prezentowana na tych konle- 
rencjach, kardynał Frings, 
dawno już wystąpił bez maski, 
jako podżegacz wojenny, o- 
świadczając na kongresie kato 
lickim w Bonn: „Jakiekolwiek 
skutki miałoby wywołanie woj 
ny — to bardziej nieodpowie
dzialne byłoby pozostawienie 
w spokoju łamiących prawo". 
A „złamaniem prawa” byto we 
dług głowy kościoła katolickie 
go w Niemczech objęcie przez 
Polskę Ziem Odzyskanych. Ale 
nie tylko. Wiemy przecież, ze 
odwetowcy niemieccy, a kardy 
nał Frings nie jest zapewne tu 
wyjątkiem, roszczą sobie rów
nież pretensje do Bydgoszczy 
i Torunia, do Poznania i Kato 
wic, a w skrytości ducha śnią 
im się ziemie „Generalnego Gu 
bernatorstwa”, gdzie tak przy 
jenmie było niedawno jeszcze, 
mordować i rabować.
I) ISKUPI niemieccy pople- 
’ ’ rając zgodnie zresztą ze 

stanowiskiem Watykanu, re- 
militaryzację Niemiec Zachód 
nich dla przygotowania nowej 
wojny agresywnej, idą ręka w 
rękę z byłymi generałami hi
tlerowskimi i zbrodniarzami 
wojennymi, którzy objąć mają 
naczelne stanowiska w nowym 
Wehrmachcie. Hierarchia Koś

cielna udziela całkowitego po
parcia takim osławionym mor 
dercom, jak np. Guderian, któ 
ry niedawno oświadczył doslow 
nie: „Można sądzić jak się 
chce czyny Hitlera, ale walka 
jego przysłużyła się Europie... 
Żądamy terytoriów położonych 
na wschód od Odry i Nysy. Żą 
damy, aby terytoria te zostały 
na nowo skolonizowane przez 
Niemców”.

Okazją do rewizjonistycz
nych wystąpień, jakie miaiy 
ostatnio miejsce, są znowu róż 
ne. zjazdy przesiedleńców, któ 
re organizuje się zresztą tylko 
po to, aby ich agitować na 
rzecz remilitaryzacji Trizonii 
i nowej wojny. .Tak już dono 
silińmy, na niedawnym zjeź- 
dzie przesiedleńców ze Śląska, 
który obradował w obecności 
nuncjusza watykańskiego oraz 
arcybiskupa Jaegera, wystąpił 
biskup Ferches, wygłaszając 
przemówienie na znaną rewizjo 
nistyczną nutę.

Kampania rewizjonistyczna 
kleru niemieckiego znajduje 
także swój wyraz w setkach 
różnego rodzaju wydawnictw 
kościelnych lub kontrolowa
nych przez kościół. Te same 
hasła odwetowe znaleźć może
my w „Rocznikach Katolic
kich” („Das Katholische Jahr- 
buch”). Systematyczną nagon
kę antyoolską prowadzi prasa 
klerykalna. Tak np. pismo 
„Christ und Welt” -r posuwa 
się tak daleko, że usiłuje wy
bielić postępowanie hitlerow
ców w Polsce. „Zniszczenia wo 
jenne Polski — stwierdza 
„Christ und Welt” — należą

jedynie do zręcznie spreparowa 
nej legendy propagandowej”. 
Inne pismo ukazujące się pod 
auspicjami kościoła, w Mona
chium — „Christ Unterwegs” 
zamieściło niedawno wypo
wiedź niejakiego Zilicha, któ
ry stwierdził m. in.: „Zachód 
wtedy dopiero znajdzie zadość 
uczynienie krzywdy, jakiej do 
znał, gdy wysiedleńcy powrócą 
do swej ojczyzny. Dopóki na 
wschodzie byli Niemcy, pano 
wał tam pełnoprawny porzą
dek”. I wreszcie jeszcze jedna 
wypowiedź — tym razem ofi
cjalnego Organu kościoła kato 
lickiego w Niemczech — „Pe- 
trusblatt”: „Niemcy od setek 
lat sprawowały straż na 
wschodzie Europy i misję tę 
sprawować będą w dalszym 

ciągu”. Jak widzimy, redaKto- 
rom „Petrusblatt” nie wystar 
czą już najświeższo tradycje 
hitlerowskie, ale nawiązują oni 
do nie mniej „bohaterskich” 
tradycji „Drang nach Osten” 
z okresu najazdów krzyżac
kich, Hakaty i Bismarcka.♦ * *
( ) GRANICZYLIŚMY się do 

przypomnienia niektórych 
tylko faktów, świadczących o 
tym, że kler niemiecki, wraz 
ze swoimi czołowymi prZeasta 
wicielain: bierze aktywny u- 
dział w antypolskiej kampanii 
rewizjonistycznej. O faktach 
tych była informowana opinia 
polską i znane sąone aż nadto 
dobrze polskiemu episkopatowi. 
Dlaczego więc mimo to I 
wbrew zawartemu porozumie-/ 
niu z Rządem, nie uczynił nic’ 
aby przeciwstawić się tej wro
giej nam działalności?

Od zawarcia Porozumień*! 
minie niedługo półtora roku i 
episkopat polski w okresie 
tym, tak jak i poprzednio, ani 
jednym słowem nie potępił an 
typolskich wystąpień szowini
stycznej części kleru niemiec
kiego. Swym postępowaniem, 
sprzecznym zarówno z literą 
jak i z duchem Porozumieniu 
zawartego z Rządem, idzie on 
obiektywnie na rękę rewizjo
nistycznym kołom niemieckim, 
które pod amerykańskim pa
tronatem organizują hecę an
typolską na terenie Niemiec 
Zachodnich. Opinia publiczna 
naszego kraju wyciąga odpo
wiednie wnioski z takiego po
stępowania episkopatu.

A. KUBACKI 
{„Trybuna Ludu’’)

ZSRR — KRAJ PRZODUJĄCEGO ROLNICTWA



Od udziału kobiet w pracy 
zależy rozwój i dobrobyt 

spółdzielni produkcyjnej

OBWIESZCZENIE Państwowy Zakład Elektroinstalacyjny w Slup 
sku wykonujący generalne renion ty silników 
elektrycznych powiadamia, te w okresie Jesien
nym wykonuje wszelkie zlecenia z zakresu aa- 
praw silników w terminach znacznie skróeo 
aych. Prosimy o wykorzystanie tego okresu ur 
uzupełnienie uszkodzonych hadt nieczynnych sl 
ników. Na żądanie zakład deleguje kwalififc” 
wnnych pracowników,
K-17S9 UIREKCIA

ty te zajmą się remontami 
sprzętów gospodarskich j do
mowych. Niewątpliwie przyczy 
ni się to do zaspokojenia po
trzeb ludzi pracy na ws!. Po
nadto członkowie spółdzielni 
zorganizowali brygadę lotną, 
w której skład wchodzą stola
rze, elektromonterzy, kowale i 
szklarze.' Brygada ta zajmle 
się doraźnym remontem sprzę 
tów donn » ych.

Władysław Juryś

Komitety Organizacyjne Ob 
chodu Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
przystąpiły do opracowania 
szerokiego programu imprez, 
które popularyzować będą spk 
cesy socjalistycznego budownic 
twa w ZSRR, zobrazują spo
łeczeństwu pracę TPPR i wy 
każą nierozerwalną więź naro 
du polskiego z bratnimi naro 
darni Związku Radzieckiego.

B. K.

Spółdzielnia Pracy Meblarzy 
„Dąb Pomorski” w Słupsku 
osiągnęła pokaźne rezultaty 
swej pracy. Uruchomiła na te 
renie Słupska i powiatu 9 
punktów usługowych oraz za 
łożyła 1 samodzielna placów
kę spółdzielczą w Miastku.

Spółdzielcy zobowiązali się 
zorganizować dalsze cztery 
punkty usługowe w Białym Bo 
rze, Dębnicy Kaszubskiej, Bie 
liszewie j Białogardzie. Punk-

W tych dniach odbyła się wojewódzka narada aktywu 
członkiń Kół Gospodyń ze spółdzielni produkcyjnych, 
która podsumowała osiągnięcia i braki oraz wytyczyła no 
we zadania w pracy partii 1 Kół Gospodyń wśród kobiet 
wiejskich w spółdzielniach p redukcyjnych w woj. koszaliń 
skini. Udttiał w niej wzięło około 200 aktywistek. W nara 
dzie uczestniczyła tow. Nowie ka, zastęp-a kierownika Wy
działu Kobiecego KC PZPR, tow. Denko, II sekretarz KW 
PZPR. tow. Okół, kierownik Wydziału Organizacyjnego 
KW PZPR, tow. nmojluk — kier. Wydziału Propagandy 
i tow. Stępniewska, kier. Wydziału Kob‘eceg( KW PZPR 
oraz sekretarz ZW Ligi Kobiet— tow. 'rończek.

pod’ej.«raą walką, jeszcze bar
dziej, niż dotychczas perfidną 
i zatrutą bronią".

I wta^nie o pracy nad reali 
zacią Planu 6-letniego na od
cinku wiejskim. na terenie 
swojej spółdzielni nrodukcyj 
ne.i, o rtalym pogłębianiu so 
juszu robotni,''.r • chłonne
go. o wygrywaniu zaciętej 
walki klasowej — najwięcej 
mówiono na naradzie.

Maria Zielińska z RZS 
„Przyszłość" w powiecie słup 
skim wskazała, jak powinna 
pracować aktyyzhtk* kobieca: 
„Wróg klasowy usiłuje nas 
nastraszyć, ale na ataki wro
ga odpowiedzieliśmy wzmożo 
ną pracą polityczna. Np. ja 
postanowiła-1 zwerbować do 
naszego Koła Gospodyń 8 
nowych członkiń. zachęcę 
wszystkie kobiety do wycho 
dzenia d > pracy oraz dopilnu 
ję, aby zalożno u nas żłóbek 
i przedszkole.

Tow. Nowicka z RZS Nosi- 
bądy (pow. Szczecinek) mówi 
ła, że socjalistyczne współ
zawodnictwo pracy miedzy sa 
mymi kobietami i między ko
bietami a mężczyznami, gwa
rantuje w ostatecznym rezul 
tacie wychodzenie do pracy 
wszystkich członków, podnie
sienie dyscypliny i poziomu 
pracy. *

Btażejakówa z RZS im. Ro
mana Zambrowskiego w Kieł 
pinie powiedziała:

„Kobiety w spółdzielniach 
chcąc zapewnić, sobie i swoim 
dzieciom szczęśliwą przysz
łość. muszą systematycznie 
wychodzić do prac polowych, 
aby uczynić spółdzielnie za
możną, zwiększyć produkcję 
i wzmocnić w ten sposób rlły 
gospodarcze naszej Ojczyzny".

Narada wykazała, że aczkol 
wiek znaczna liczba Kół Gos
podyń posiada duże osiągnię
cia w pracy politycznej i w 
podnles^niu poziomu facho
wego swoich członkiń, rezul
taty tej pracy nie są jednak 
w zupełności zadawalające.

Wiele Kół Gospodyń nie 
zajmuje się pracą kulturalno- 
oświatową, nie aktywizuje 
swoich członkiń, nie wysuwa- 
ich do zarządów, nie wysyła 
na kursy traktorzystę!:, agro
nomów, zootechników. Nie 
wszystkie Koła Gospodyń od 
grywają w dos atecznym stop 
niu rolę łącznika członkiń 
spółdzielni z żonami gospoda 
rzy indywidualnych.nie dbają 
one należycie o podniesienie 
poziomu świadomości r.atnych 
członkiń spółdzielni, czego do 
wodem jest ich niepełny u 
dział w pracach polowych.

Spółdzielnia malarzy „D?b Pomorski” 
pomaga gospodyniom domowym

W walce narodu polskiego 
o wykonanie Planu 6-letniego, 
o iłę naszej Ojczyzny, o po
kój — maja swó.i udział człon 
kinie 259 Kół Gospodyń w 
ipóidz elniach produkcyjnych 
woiewództr; z koszalińskiego. 
Jedna z ty lęcy tych kob’et, 
*o te’-,, adwign Skorupska, 
przodownica pracy w RZS 
Kamień, po.v. Z.totów — prze
wodnicząca Koła Gospodyń, 
'•'óra zorganizowała i prowa
dziła kurs dla analfabetów; 
*o Mari "-alwwsk-a, chlew- 
•nlstr z RZS Ban'ewo w pow. 
sławneń^kim. która wyhodo
wała 54 bekony bez strat: to 
chlewmistrz Józefa Wożniak, 
dzięki którei spółdzielnia pro 
dukcyina Masłowice, pow. 
Sławno, sprzedała w tym ro 
ku krajowi już 42 tuczniki 1 
sprzeda ich jeszcze 30 sztuk; 
to Helena Stańczyk z RZS Ty 
mień, prowadzącą fermą dro
biu licząca 700 sztuk kur. da- 
iących spółdzielni 55 tys. zł. 
dochodu rocznego: to W3nda 
Gożdzlei 1 Stanisława Bvran 
ze spółdzielni w Będzinie, 
pow. Koszalin, to ob. Nerka z 
Sulis”. wa, to wreszcie dzie
siątki i setki kobiet ofiarnie 
pracujących w spółdzielniach 
budujących w codziennym 
‘rudzie socializm na wsi. Dzię 
ki nim. dzięki ich pracy rpół- 
dzielnie produkcyjne Widzi- 
no (pow. Słupsk), Gostkowo 
fpow. By*ów). Nosibądy (pow. 
Szczecin k), Będzino. Chłopy, 
Thrmień (pow. Koszalin), Bia 
łobłocie i wiele innych spół
dzielni osiągnęły wysokie uro 
dzaje i rozwijają hodowlę.

V -rf
„Znamy twarde prawo wal 

ki klasowej — powiedział 
ow. Bolesław Bierut na Kon

gresie Zjednoczeniowym Tar- 
tii — t< też wiemy, że na 
nasz Plan 6 letni wróg odpo
wie jeszcze bardziej wściekłą 
.nienawiścią, jeszcze bardziej

W ubiegłym roku w dniu 
13 września powstała w gro
madzie Skrzatusz (pow. Walcz) 
spółdzielnia produkcyjna. Po
czątkowo wstąpiło do niej tyl 
ko 9 chłopów. Pozostali u<: -- 
sunkoyali się na raz‘e nieuf
nie do gespouarki z's?.o.owej 
obserwując jednak uważnie 
pracę i życie w społdziemi.

W październiku ubiegłego 
roku akcja siewna by a już za 
kończona. Przepić wadziliśmy 
ią sprajynie przy wydatnej po 
moty POM-u Trzeba było no 
myśleć również o p.-zygotowa 
niu zabudowań gospodarrkich, 
gdyż nłe pzstadfliśmy odpo
wiednich budynków dla ze
społowego gospodarowania. 
Dz!eki staranmrr. KP PZPR 
spó'dzi-lnia msza ctzvrna’a 
do dyspozycji zabudowania go 
spodarskie po d: wnym ob- 
sz-jrniczym majątku, które wy 
mag-ily ni jwieikie-uo remon
tu Po wyremontowani a bu
dynki te użvt.cujemy już od 
roku.

W przeo-owadzeniu wo- 
sennych zasiewów i żniw tak
że pomógł nam POM. Do żn w 
szykowaliśmy się jeszcze na 
długo przed ich rozpoczęrir-m: 
naprawialiśmy maszvnv, zun- 
pd-zyliśmy w dostateczną 
ilość sznurka do snopowiąza- 
łek. Dzięki .fobremu przygo
towaniu marzy a i ofiarne; 
pracy takich pr:odo.vn:ków, 
jak Piotr Rzepka czy Maria 
Budncr, akeia żniwn- została 
rakoń^zona przedtermin zwe. 
Nasz niewielki 13-osobowy ze 
■>j ół (bo ni wiosnę wstąpiło 
dr. spółdzielni jew.e 4 r klo
pów) pracuHc ofi-n-n a i z za- 
połem zebrał plony z obszaru 
pr?ó«zlo 20'1 h •.

We wrześniu br. przystą- 
fiiśmy do -itcii siewn'i i wy 
kopkowej. Zboże sieienr hak 
torowymi siewnikami POM-.i, 
Krg«m’e k»rł'‘li r '•"'"'.'zi-hś- 
m^ 20 września. I tu — jak

zawsze — przyszedł nam z pi 
mocą POM. wypożyczają* 
traktorowe kopaczki. Kopacz
ki konne mamy własne.

Na początku nasza saółdziel 
nia miała tylko 10 k?n', a o-z 
becn e posiadamy prćcz kon| 
również krowy i hodowlę trzi 
dy chlewnej. W oborach, st j 
niach i chlewach jest świat 1 
elektryczne 1 bieżąca woda* 
Posiadając ku temu cdpowit l 
nie warunki, projektujen y 
rozwinięcie hodowli na szer ?-« 
ką skalę.

Przekonaliśmy się, że socja
listyczna gospodarka z.espo’ - 
wa, to jedyna droga do dob.* 
bytu chłopa. Mamy w spr <• 
dzielni do dyspozycji nowo
czesne maszyny, których n a 
można byłoby zastorować ’n 
małym Indywidualnym gospo
darstwie. Wspólnie obraduje
my nad tvm, jak podnieść gal 
spodarkę na wyższy pozie", 
a wiadomo — co kilka gk 
to nie jedna.

Spółdzielnia nasza umocn 
ią się, rozwinęła, a pewni Je
steśmy że z każdym rokiem 
będzie u nas coraz lepiej.

STANISI \W BUTA 
członek RZS w Skrzatuszu 

pow. Wałcz

Koła Gospodyń obejmują 
wprawdzie większość gromad 
naszemu województwa, jednak 
w licznych wsiach i spółdziel
niach produkcyjnych kobiety 
nie są jeszcze zorganizowane.

W wyniku narady wytyczo 
ne zos'ały na naibpższą przy 
Azlcść zadania Kół Gospodyń 
ZSCh. Wetyczr.e te. to objęcie 
wszystkich członkM i żon spół
dzielców w Kołzch Gospodyń 
na terenie uspółdzie’czonych 
wsi. zorganizowanie Kół Gos
podyń we wszvs‘k'ch groma 
dach, zaktywizowanie Kół 
istniejących 1 polepszenie sty 
lu ich pracy.

Gminne i Powiatowe Korni 
tety naszej partii oraz zarzą
dy terenowe ZSCh wspólnie z. 
Ligą Kobiet muszą otoczyć no 
wonowstałe i istnie^-e do
tychczas Koła Gospodyń, 
szczególnie KGW w spó’dftiel 
nlach produkcyjnych troskli
wą opieką, pomagać Im w pra 
cy, istruować, zachęcać do 
rozy ranią jak najszerszej Sn1* 
talności srołeeznei, politycz
nej i zawodowej. Muszą rów
nie poma-ać w organizowa 
niu szko’enia roTtywego i 
fii-hcwego. popierać feb Jnic’a 
tywę w zakładaniu żłobków, 
przeda-koll itp. urządzeń soc
jalnych.

Mając na myśli taką wła
śnie pracę, o jakiej mówił 
towarzysz Stalin „...kobieta 
— chbpka stoi w jednym 
szeregu z chłopem, razem z 
n‘m posuwa naprzód współ”ą 
sprawę rozwoju naszego rol
nictwa. lego powofrenia, je
go rozkwit" — zobowiązały 
sfę aktywistkl kobiece, w liś
cie wystosowanym do kobiet 
radzieckich kroczyć ich śla
dem w budow:e silnych i za
możnych spółdzielń ,produk 
cyjpych na ziemi koszaliń 
sklej.

L. Koz.

Kino „POLONIA" — „Wscnudula 
zaloty" — film. prod. radzteckicj. 
Początek seansów o godzinie 1* 
• 21.
W niedziele i święta o godz. 18-ęj, 
t8-ei i 20-tej
MUZEUM A-mll Czerwonej 54— 
wystawa pt „Obóz reform i oświs 
cenią w Polsce XVIII w." t zbio
ry stałe. — Muzeum otwarte ws 
wtorki czwartki i piątki od 12-e, 
do 17-cj. w niedziele i święta od 
12 ej do l»-el
OyzuriHe APTEKA SPOŁECZNA 
orzy ul. Armii Czerwonej

• • •
Narada gospodarcza w zw.ągku 

7. akcją wykopkową ńb- la s|e t» 
ar.ll posiedź-rt Prezydium Mielai.e; 
Rady Narodowej.

• * •
.Seminarium szkoleniowe pr earsu 
dystów młodzitśnwycb ”rtbvło się 
•v Wojewódzkim Ośrodku Szkoi-nia 
2MP w Mielnie.

Nowy kurs szkoleniowy propa- 
gandvst6w szkoleniowi ch ro-pc-ns- 
nle ale w Mielui- w dniu 15 om.

• < •
Narada w sprawie gospodarki 

makulaturą odbyła ale wcac aj w 
sali konferencyjnej WBN.

...ekspedientka sklepił GS nr 
11,w Kaliszu Pomorskim, pow. 
Drawsko, ob. Irena Jastrzęb 
śi;a sprzedaje wódkę w dni za 
kazane i po kumotersku roz
przedane towary?

M. Lubiński
* • •

...rozdzielnia w gromadzie 
Dolniki należąca do Zakładów 
Energetycznych w Złotowie wy 
łącza prąd w czasie seansu fil 
mowego w kinie w Tarnówce? 
Wypadki takie miały miejsce 
w dniach 15 i 29 września br.

F. Rumiński
• » •

...na chodniku przy ulicy 
Mariana Buczka w Drawsku 
znajduje się dół o powierzchni 
2 m. kw. Dół ten z dnia na 
dzień powiększa się. gdyż dzie
ci wybierają z niego piasek tlo 
zabawy.

K. B.

Rozwija się nasze wspólne gospodarstwa 
i wzrasta nasz dobrobyt

Członkowie
Spółdzielni Produkcyjnej — Skrzatusz
są dumni ze swoich osiągnięć

KRYTYKA POMAGA
W związku z notatką pt. „PGR Kądzielno czeka na 

pomoc" zamieszczoną w numąj-ze 230 naszego pisma — 
Komitet Powiatowy PZPR w Kołobrzegu zawiadamia, że 
przy pomocy ekip łączności zakończono żniwa w termi
nie. PGR Kądzielno posiada 2 młocarnie w dobrym stanie 
— zboże do zasiewów jest już wymłócone.

« » •
W związku z notatką w rubryce „Dlaczego?", opu

blikowaną w n-rze 245 naszej gazety — Spółdzielczj' 
Ośrodek Maszynowy w Sławoborzu poda.ie, że wyremon
towano już 11 agregatów młocarnianych, przez co przy
spieszono oinłoty.

* * •
Wojewódzki Inspektorat Państwowej Inspekcji Han

dlowej w Koszalinie w odpowiedzi na notatkę ..Słów kilka 
na temat stylu pracy Gminnego Zarządu ZSCh w Łubo
wic", opublikowanej w n-rze 241 „Głosu Koszalińskiego" 
komunikuje, że za kumoterską sprzedaż nawozów sztucz
nych — ob. Czesław Ziemba został ukarany dyscyplinar
nie. • • •

W związku z notatką „Chłopi z Nosibądów chcą przo
dować W planowym skupie zboża", zamieszczoną w n-rze 
232 naszego pisma — Zarząd PZGS w Szczecinku infor
muje, że w magazynie GS Krosino zainstalowano już 
windę.

* e *
W odpowiedzi na notatkę pt. „Członkowie RZS w Buś 

larach chcą szybko i sprawnie przeprowadzić siewy je
sienne" —: Wydział Polityczny Ekspozytury POM w Ko
szalinie zawiadamia, że akcja siewna w spółdzielni pro- 
dukcyjńej Buślary przebiega teraz znacznie lepiej, ponie
waż miejscowy POM wzmógł swoją pomoc.• • •

W związku z notatką pt. „Zielony mosteczek", opu
blikowaną w n-rze 255 „Głosu Koszalińskiego", Prezy
dium PRN w Słupsku informuje, że rozpoczęło już na
prawę śluzy. « « •

DOKP w Szczecinie w związku z notatką „Dlaczego?" 
podaje, że na stacji Koszalin są już ustawione kosze na 
odpadki.

W związku z notatką pt. „Skończyć z huligaństwem 
na meczach piłkarskich", opublikowaną w n-rze 250 na
szej gazety. Sekcja Pilili Nożnej WKKF w Koszalinie ko
munikuje, że z dniem 2 bm. zawieszono kierownictwo 
SPN „Włókniarz" w Złocieńcu w swoich czynnościach.

Sesja W RN
w Koszalinie
Prezydium Wojewódzkiej Ra

dy Narodowej w Koszalinie za 
wladamia. że w dniu 13 paź
dziernika 1S51 r. o godz. lt-tcj 
w dużej salt posiedzeń Prezy
dium W.R.N. odbędzie sie 
VII-ma sesja Wojewódzkiej Ra
dy Narodowej z następującym 
porządkiem obrad:
1. Sprawy regulaminowe

a* otwarcie sesji i stwierdzę 
nie quorum
b> wybór Przewodniczącego I 
Sekretarza Obrad
c) ustalenie porządku obrad
d) przyjęcie protokółu z po
przedniej sesji
e) sprawo-danle z wykona
nia uchwal
fi rozpatrzenie nowodów nie
obecności radnych na poprze
dniej sesji

2. Zmiany w składzie Rady i 
Kamfall
a) odwołanie ze składu Rady
b) nowolanie nowych rad- 
n”ch
ej zap-Uany w składzie po- 
s’Czepó1nych Komisji

3. Ślubowanie rartnych
t. Rozpatrzenie:

al budżetu zbiorczego wolew. 
koszalińskiego na rok 1352 
hl budżetu •adnostkoweeo 
prezydium w ń N. na rok 1352 
cl planu regulującego budże
ty na rok 1’32

3. Worefa-»t • -”lnskl Komisji 
rluan-ów Budżetu 1 Planu 
W R N.

6. D”Skvs'a
ł. Uchwalenie planu pracy ra

dy I komisji na IV-ty kwar
tał 1951 r.

8. Roznatrzmle sprawy reorga
nizacji podz'alu admlnistracj- 
neen powiatu drawskiego i 
nodjęcle odpowiedniej uchwa 
|y

9. Poznat—en'- wniosków Prozy 
dlum W.R N.

10. Wolno wnioski I 7’n »«•••-
Protokół z obrad ’ ’«ji
i VI-ei sesli Wc’ ’ iej 
Rady Na-odowej W”lpn!»nv 
zostanie do wglądu radnych 
w biurze Prezydiom pokój 
Kr. 1’0 od dn s.X. 1951 r. 
nUłsrrnZENią KI.1'BÓW RAD 
NYCH ODBFDA SBĘ:
a) PZPR — dnia 12. X. 1951 r. 
o godz. 17-tei w gmachu 
n-e-. W.R.N nok. l’» 
b> ZRT. — dnia 13. X. 1951 r. 
o eódz. 12-te’ w gmachu 
ss-TWT ZS' crzv ul. Armii 
Czerwone* Nr. 28 — noclegi
zan-wnione
C) s n. — dnia 1" X. 1351 r. 
o eodr l’-tel "• zmacłu* W.K. 
s D nrzv ni. Matejki Ne. 19 
dł Rozpe-»v<nl—dnia 13 V si r. 
o »-dz. 8-*e1 W gmachu Pres. 
W *. nokój Nr. 1941
WYCIĄG Z BRGT1LAM1NIT 
OBRAD RAD NAROKOWYCH 
II. Obowiązki Członków Radv 

t. Członkowie są obo"ńazani 
brać udział we wszystkich po 
siedzeniach Rady

8. Członek l:»dv, obowiązane 
jest run’tualni" prrs’być na 
posiedzenie o-az brać udział 
w nim do końca

3. Członek Badu obowiązany 
jest nsn-awied’iw'ać swo’a nie 
obecność w razie nie możno
ści uczestniczenia w praeanli 
Ra-iy, w m!arę możności 

przed terminem posiedzenia.

ZA PRFZYDUTM RADY 
NARODOWEJ

(—) CZECHOWICZ WŁADVSr.AW 
K-1771

Program Audycji
Rozgłośni Szczecińskiej ne dzień 

li października ól r.

Wiadomości: S»5, 6.30, 7.35, i2.0€ 
17 60. 21 00. 23 50.
i 11.57 Sygnał czas:. 12.15 Muz. 
B2.30 Audycja dla wil. 12 45 „N» 
łzwoiska nutę', 13.1’ tnrormacje, 
13.30 Alid d!a k> ’ 1 II. 12 56 
Aud. dla ki IV. 14.13 Muz 14.j» 
Koncert. 15.30 Aud. d'ą d’'ecl, 
IG.Oti Wsrcch Radiowa. 16 20 Wiad 
Pomorza Zm hodnien >. 30 .Lora
wy i troski". 1« 50 Miesięczny
przekład wydarzeń ku‘turalnvclt 
r.a Pomorzu Zachodnim. 17.05 
Odpowiedzi fan 49 17 3" O'- kaź- 
dego coś m’leęo. 18 30 „Mol* 
kompania" 10.50 „List— ze wzi*', 
19 00 Alid poetycka oośw'ęcnna 
6-tej rocznicy bitwy’ pod t^n’no, 
13.15 Wlad. o morzu i portach. 
19 30 Muz. i aktuat. 20.00 „Samo
chodem po olefn' ’—inwe'‘, 20 20 
Koncert. 20 58 Stan norody. 21 2« 
wiad snort ?130 utwory n« har 
te. 2150 Zagadka konkursowa 
„Domu Książki", 22.10 Koncert, 
23.59 Hymn.

Bank Rolny Oddział Powiatowy w Słupsku, 
ogłasza przetarg na sprzedaż samochodu cięża
rowego, marki „Renault" 7 tonowy. Samochód 
jo«t do obejrzenia w Ośrodku Maszynowym G S. 
w Polanowie powiat Sławno. Oferty należy skła
dać na adres Banku w Słupsku. Otwarcie ofert 
castąpi w dniu 13 października br. godz. 12-ta.

K-1770

Powiat kołobrzeski 
przygotowuje się do obchodu

Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej
W Kołobrzegu odbyło się ze 

branie, na którym wybrany zo 
stał Komitet Organizacyjny 
Obchodu Miesiąca Pogłębien:a 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej. 
W skład Komitetu weszli przed 
stawiciele Partii, PRZZ, ZMP, 
SP, ZSL, SD, PCK, LPŻ, 
PKKF 1 PPP „Barka" 1- UR.

Przewodniczącym Komitetu 
Wykonawczego Obchodu Mie
siąca Pogłęiirenia Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej jest tow. 
Suszyński, członkami są: 
Adam Skorupa, Bronisław Ku 
żański, Mieczysław Nowogródz 
ki oraz ob. ob. Mieszczankowska 
i Ignaczak.

Również w całym powiecie 
powstały Komitety Gminne 
Obchodu, które powołają do 
życia komitety gromadzkie, za 
kładowe i szkolne.

Kfno „POLONIA" — Rwąey po
tok" — film prod fińskie) Po
czątek seansów o godz. 18-l«j 1 
29-tej W niedziele I świętą o 
76-teJ 18-tel ' 20-tęj
Dyżuruje APTEKA SPOŁECZNA 
C.r 2.1 Al W/nisk» Polskiego 
MUZEUM - pi Zwycięstwa 
otwarte od 12 do 17.

• 41 ♦
Współprace kulturalno - oświlto 

wą s jednostką wojskową naw'ąz« 
10 koło LPZ przy Liceum fęó’nc- 
kaztałcącym w Słupsku.

XV rumach współpracy c>t'Oko- 
wle koła h<rdą wyjeżdżać z żołnie 
raami do POR ówt. z 01 zygot >waay 
ml występami artystycznymi.

* • *Seminarium aktywu kułturaluo- 
uświatowegc ZMP i ZSCh odoęczls 
się w dniu 13 bm.



Ameryka bez szminki U DZIEŃ MECZE
LEKKOATLETYCZNEGO

POLSKA — NRD

POWIEŚĆ Roberta Monde 
*■ Bruk i Gwiazdy'1*) nale

ży do tych książek, z których 
możemy się dowiedzieć wiele 
prawdy o Ameryce współcze
snej. Powiedzmy cd razu, że 
powieść nie zawiera wielkich 
syntez polityczno - społecz
nych. takich 7 ta'-'niemy
w dziełach Teodora Dreisera 
lub Howarda Fas la : Monde 
stawia sobie skromniejsze za
dania, ukazuje prawdę tylko 
w postaci fragmentarycznej, 
cząstkowej. Al^ wycinek ame

‘ Tykańskiego życia i amerykan 
skich obyczajów, odtworzony 
■w powieści „Bruk i gwiazdy" 
Jest dość wyraźny. p'astyczrv 
i wymowny. bv na jego pod
stawie sadzić można było traf 
nie o całości.

Akcja powieści toczy się w 
latach trzydziestych naszego 
stulecia, w nowojorskiej dziel 
nicy Brooklyn, zamieszkałej 
przez ludzi ciężkiej pracy. w?I 
czacych z trudem o kawałek 
codziennego chicha. Autor 
wprowadza nas w środowisko 
ekspedientów sklepowych, biu 
ralistów, pracowników kra
wieckich itp.. którzy są stale 
na każdem kroku wyzyskiwa
ni z cała bezwgzlednościa 
przez zachłannych pracodaw
ców.

Bohater powieści — Gregg 
Haber, który w zakończeniu 
powieści liczy niecałe siedem
naście lat, jest właśnie synem 
takiego krawca — najemnika. 
Stary Sam Haber nie ma sta
łej pracy: na opedzeme kosz
tów utrzymania dość licznej 
rodziny zarabia tylko przez pa 
re miesięcy w roku, w tzw. 
„sezonie". A ponieważ jeść 
trzeba co dzień, a wysoki 
czynsz mieszkaniowe — pła
cić regularnie, rodzina Habe
rów klepie stale biede i drę
czy się niepewnością jutra.

Gregg test dobrym i uczci
wym ' chłopcem, pełnym szla
chetnych odruchów i miłości 
dla ludzi. Jego dzieciństwo I 
lata chłopięce — odmalo
wane drobiazgowo przez au
tora powieści — to cha
rakterystyczny t prawdziwy 
obraz życia ubogiej mło
dzieży ameryknńskici. która, 
z iczvnajac życie od zabaw 
nad rynsztokiem ulicznym już 
w najwcześniejszych, latach, 
ze szkoda dla rozwoju umysło 
wego i moralnego, musi imać 
sie wszelkich możliwych za
jęć zarobkowych.

Szkoła, nauka — nawet 1e- 
ś't nie zbvwi na dobrych ebe- 
c'ach osobistych — sa tu z. ko 
riezznoici na ostatnim planie 
Czynnikami wychowawczym' 
k ształ tuj a cym i os obn wość
Greyga. jego kolegów i kole
żanek. s'">e sie ulica, g’P- 
ster.sk i film i tania powieść 
kryminalna oraz przykład do* 
roslrch. którzy nrzeszJi już 
szkole życiowych doświadczeń, 
oparto na uz,l'”i’u wszeehwta 
dzv dolara. W tvch wni"- 
kach ..ideały" tei młodzieży 
ucieleśniają .«!<■ w pn=ł-w!a''h 
chamwona - boksera lub gwia 
i’.dv filmryżej.

W Tygodniu Wszechnicy 
Radiowej aktywiści org.-ui 
tacii matowych przeprawi 
dtiL w zakład"ch procy, 
szkołach, gromadach, spoi 
dz.eluiach produkcyjnych 
i PGR-ach woi szczecrfi- 
sktego pogadanki nu tema 
tli związane z clzóilalncś- 
cia Wszechnicy W wyn ku 
tego powstało w tym woje 
V'ództwią ponad kr'l
Wszechnicy Radiowej. Ak
cja trwa. M. in. słuchacze 
zaopatrywani są w skryp
ty Wszechnicy,

Ponieważ i bokser i gwiaz
da ekranu mogą zarabiać „ku 
pc forsy", a „kupa forsy •— 
zdobytej wszystko jedno ja
kimi sposobami — to właśnie 
szczyt aspiracji życiowych a- 
merrkańskiego mieszczucha, 
wychowywanego yr klimacie 
kapitalistycznego kultu pienią 
dza.

Gregg Haber Ustrzegł się od 
wielu złych wpływów otoczc- 
nii. Już jako mały chłopiec 
rozpoczyna walizę z trudno- 
ścinmi i przeciwnościami co
dziennego bytu. Lecz jednoczę 
śnie nabrał gorzkiego prze
świadczenia. że „dzieci bieda
ków. przedwcześnie doirzałe, 
nie sa u ogóle dziećmi", że 
..wiek mierzy sic na pieniądze 
— nię na lata..."

W tei walce o byt Gregg 
szybko d drzewa. Zaczyna ro
zumieć otaczający go św’at 
niesprawiedliwości i wyzysku. 
Wstępnie na tory świadomej 
walki z przemocą i bezpra
wiem kapitału, w której jedy
nie klasowa solidarność pra
cujących stanowi rekoimię 
z". yciestv'a. "7 •—>*ce tej bie- 
rzę czynny udział.

Masakra przcu <^omem han- 
dlowym Jine'7 — to/;’* ;>•■- 
wie zakończenie powieści. Ale 
jej finał nie brzmi pesymi
stycznie. Bo choć- ginie w tej 
masakrze zamordowany przez 
gangsterów dzielny Jcp F^- 
nez. choć krew' strajkujących 
obficie zwilżyła bruk uliczny, 
pracownicy odnieśli iedrwk 
p-zynajtnniej doraźne zwycię
stwo. a na miejsce Fioneza 
przychodzą inni aktywiści 
związkowi.

Powieść „Bruk i gwiazdy" 
napisana jest w sposób żywy 
i in'ere.sujący. Rzuca ona wie
le światła na stosunki wewnę
trzne w amerykańskim ..raju". 
Oto no. cyniczna wypowiedź 
„szefa" Gregga. Bielm, który 
zwierza się, że gdy rozpoczy
nał' karierę kupiecką — „za 
dolara można było przekupić

policjanta, za dwa dolary — 
detektywa, za pięć komisarza 
pol cji. a za dziesięć dolarów 
można było przekupić najlep
szego sędziego". Poza tym na 
leżało ..dawać co tydzień pięć 
dolarów przywódcom partii, 
która była u władzy, oni bo- 
w:em rządzili i policją i sę
dziami" Tak więc — opowia
da p. Bick — ,.za pięć dolarów 
można było sobie pozwolić na 
każdy lewy interes... z. wyjąt
kiem może morderstwa../' Od 
owych czasów nic się — jak 
wiemy w amerykańskim syste 
mjc korupcyjnym n:e zmieniło. 
Jedynie taksa przekupstwa 
odpowiednio wzrosła.

Czytając ciekawa, z poczucia 
realizmu życiowego wyrosłą 
powieść Roberta Monde, nie 
podobna oprzeć się chęci doko 
nonia pewnej konfrontacji po 
równawcze.i pomiędzy obrazem 
życia i wzrastania młodzieży 
amerykańskiej, a obrczem wa
runków życia młodzieży radzie 
ck!ei i państw demokracji lu
dowej.

To porównanie daie miarę 
przepaści, dzielącej świat gni- 
jąeego kapitalizmu od świata 
"ocjalizmu i budującego socja
lizmu. Po tamłci strome — 
v yzrsk beznadziejność pognę 
bienle, po tej — troskliwa o- 
p’eka Partii, rządu i całego spo 
łcczoństwa nad młodym poko
leniem 7ągw'rrnt''wan:e jego 
praw do nauki, kulturalnej roz 
rywki; wypocz.yńku oraz jasne 
perspektywy przyszłych zwy
cięstw i osiągnięć. Na odcinku 
młodzieżowym, jak i na każ
dym innym, zarysowuje się 
jaskrawo i nieodparcie prawda 
o schyłku epoki kapitalistycz
nej.

Bolesław Dudziński

*1 Robert Monde „Bruk i 
gwiazdy". Powieść — prze
kład autoryzowany Małgorza
ty Szerchy — Warszawa, PIW, 
1951. str. 484.

Francja nic nlęknie się 
faszyslówskiego terroru 

amerykańskich sługusów

ir./stmea l!i:ęr/arni Towarzystwa Przyjaźni Francit- 
sk-i-Radzicckiej va ul'cy Pont Louis 1’liilippe Nr 2 w 
Paryżu została zdcmolowcua siłą wybuchu bomby rzu
cani j przez faszystowskie bojówki dc Gauile’a. Faszystów 
s'-'ch bandytów doproWactza do wściekłości prawda o 
Zwązkn Radzieckim.

Romby gangsterów nie wpłyną na zm aiif poglądów ludu 
francuskiego, który im każdym kroku niauih stuje swg- 
ją mloić do Krain Raa — ostoi pokoju i nienawiść do 
ano rykaijskich imperialistów., (i poglądach narodu 

francuskiego iwiudczy lównież zwycięstwo komunistów 
w ostatn’ch wyborach kanto nalnych.

Afisz rozlepiony na mitrach Paryża i okolic mówi o 
nienawiści rob^ników do amcrykańsk cli kolon zatoiow. 
Napis na afiszu głos-: „Nie. Francja nie będzie krajem 
kolonialnym. Ainei ykunic dr> Ameryki .

Na zdjęciu: grupa rob dnj;ów ogląda z zainteresowa 
niein afisz.

Masowe zawody 
na odznaki SPO i OS

W powiązaniu z Tygodni.m Ll% rocznicą bitwy pod L.nuiu i 
Miesiącem logłębienia Przyjaźń, Patko - Rad/ieck ej — Sekc a btr/.e 
letka WKKF w Szczecinie wspólnie z LPZ, WP, ZMl’ i SP orga nzu- 
j.« masowe zawody strzeleckie na Odznaki strzeleckie i SPO. CU ni 
tych zawodów jest dotarcie ze sportem strzeleckim do najodiej,Uj• 
szych miejscowości i wyszukanie ts lentu w sportowych.

Aby akcja masowego strzelania 
z< stała przeprowadzona spra .rnie— 
powołane są specjalne komitety cr 

ganizacyjnt. AR 
c;e w terenie 
mają popierać 
PKKF, a każ
dym. pov£-it.eji o- 
plekuje się po
nadto jeden . wy 
zn^czonycn człon 

ków koiegi urn 
sędziów stlt^i 
strzeleckiej 
WKKF.

Pierwszy eta? masowego ótrztla- 
: la z wiatrówek cdbęd ie się w 
każdej gromadzie, w większych za 
kładach pracy, w sżkołnch, w kc- 
łach sportow’ eh 1 kołach LP2 Na 
stępnie zwycięzcy eliminacji Wezmą 
udział w strzelaniu z Kbks i KB.

W związku z masowymi zawoda
mi strzeleckim; młodzież sportowa 
zobowiązała sfe na cze^ć 
Rocznicy Rewolucji Październiko
wej — poiiaprauiać Istm-.ące 
strzelnice oraz urządzić r.owe 
6trzelnfci? Wiatiówkow^, w kaz«..ym 
większym zakładzie nraCy. szkole 
l;c Je LP£ 1 w każdym LZS-t?

Tą wielką imprezę Surzeltcką -a 
kończą zawody mfędzypionowe. po 
święcone XXXIV Roczn‘cy Rewolu 
c ii Październikowej. Ud’ ał w nich 
v:ezmą 5-osobowc reprezeatu e 
wolska, SF, ORZZ, Gw., AZS-u i 
I ZS-u.

Organizatorzy spodziewają się 
criąguąć liczbę około 15 cy si«i.y 
etartulących w ciągu całej •»kcjl, 
? więc, dwukrotnie więcej w
podobnej akcji w jesieni ioku ab.

Wyróżniające się masowość’ą po
wiaty otrzymają specjalne dy.uo- 
my 1 nagrody. (cet)

Na> zdjęciu: Zawodnicy Pol- 
aki Szuja i yot ; Rust k pro- 
wadzą w biegu na 10.000 ni.

Szczec ńskie Koła L gi Morsk ej 
pogłębiają wiadomości 

o marynarce radzieckiej

Pilotka radziecka Maria Dri- 
go na samolocie III kategorii 
dokonała wspaifalego wyczy. 
nu.

Wykonała ona przelot szyb
kościowy po trasie trójkątnej

Wielkie osiągnięcia Maryna, U 
r.jdzlcckiej 1 radzieckich ludzi .110 
iza nie są wszystkim dotycu .'zas 
rależyclo znane.

Biorąc ten takt ood uwagę Ła- 
r-ąd Grodz.kl Ligi Morsk'“‘ w 
Bzczectnle postanowi! wykorz-fć ć 
T'trsląc Pogłębienia Frzy.tażrt '<?'•! 
sko - R.idziecl iej dla upowszec.i- 
r lenia osiągnięć i-adzlecklc.i Oor- 
t >w. floty 1 mary-nar/y.

Opracowało szczegółowy plan alt 
< 11 popularyzacyjnej dla bl;-.';„ óO 
kół Ligf Mcr,klei dzlahjącyi n 
przy zakładach pracy- na tirePlo 
naswgo miasta

Pr. l-gencl L.gi Morskie! r- 
szą w kolach .eferaty omaw’ <l’ce

8 keja Piłki Nożnej WKK:-’ rv;c 
ryflkowała ostatnie spotka ile o 
Puchar Przechodni WKKF t>b c- 
i’a. aktualna tabelka w obu g u- 
pecli przed.stav.la się następutic.-.

GRUPA t
gier. pkt. stj 1.

G ward > a Kosza! i n n 6 13:3
Spójnia Darłowo 4 6 5.Ó
OSA P-lot. Koszalin 3 2 ! .3
Kolejarz Białogard 3 1 3.8
Spójnia Koszalin 3 1 ».8

długości 1.000 ’ nt. osiągając 
średnia szybkość 238 knt godz.
Wynik osiągnięty przez pilota 

kę radziecką jest nowym j.es 
kordem Związku Radzieckiego 
dla samolotów kategorii IILej 
i jest również lepszy od ofi
cjalnego rekordu świata w tej 
kategorii.

Dokumenty dotyczące l»tu 
Marii Drigo zostały przesłane 
do Międzynarodowej Federa* 
cji Lotniczej (FAI) w celu za- 
tv ierdzenia tego osiągnięcia 
jako nowego rekordu świata.

wielkie cs-iymięcM handlowej 1 v.o 
Icr.nei Marynaikf R-idzieckl-J . Jej 
wkład w umocnienie nokom.

Kilka kół nawlążc bezpośrednią 
k- respondencie z bratnią ora*i .lzn 
cla radziecką - Doaflotem.

Plan — obol- imor^z artystycz
nych akademii, wspólnego czyta
nia Pracy radzieckiej itp. — prze
widuje również upowszechnienie 
znajomości marynistyczne! ka'ąśi- 
1:1 iadz.l'“Cklej

Ogólny ułan Zarządu Gro:izk'e- 
to przewiduje, iż w ramach akcji 
odczytowe! kilka trslecy mi.szsań 
ców naszego miasta będzie się mo 
gło zapoznaó z pracą 1 oslag-ię- 
clanii radzieckich ludzi morza.

GRUPA II

Gwardia Słupsk
gier. pkt. >ł..br.

2 4 19:1
Unia Szczecinek 2 4 b
Kole|nrz Szczeclnitk 3 1 10.K
S.cl Drawsko f 3 2 4:3
Kolejarz Słupsk 4 J

Wspaniały wyczyn 
pałatki racizieckicji

Pałkarze Gwardii prowadzą 
w rozeryw kach o Puchar WKKF KoszaPn

Drugi dzień
IX turnieju szachowego

W drugim dniu rozgrywane
go w Łodzi IX turnieju sza= 
chowego o indywidualne mi« 
strzostwo Polski wszystkie 
spotkania zakończyły się zwy
cięstwami faworytów, śliwa
< Kraków! pokonał ŁuczynowL 
cza (Gliwice), Witkfwski
< Łódź) ule j! Balcer,kowi (By
tom), Arlamowski (Kralów) 
z.wyciężył Dworzjńskiego (War 
szawa), Wesołowski (Kraków) 
pizekro zył cza ’ i uległ Gaw
likowskiemu. Partie Dzięcioł 
lowski (Gliwice) — Szapiel 
(Bydgoszcz). Makarczyk (Łódź) 
-- Litmamiwicz ('r?rsznwa), 
Szpakowski (Warszawir) — 
Gniot ^Szczecin) zakoń-zyły 
się rem:sami.

Partia Gawlikowski (Ł/dźl 
— Plater (Warszawa) została 
odłożona.

Szachowe 
ntistrzostwa Src/ec'na 

rozpoczęte
W Klubie Szachowym TPPP

u) Piotrn Skiigi 30, dnia 7 N br 
odbyło sle w obecności ponad 100 
szachistów uroczyrte otwaruli in
dywidualnych mistrzostw St.il/c.- 
na. który dokonał w 'inbn u 
WKKF pizew. feekci’ S’.aci s'ow 
ob. Ptcfter. Ciekawy referat o hl 
sto.-it szachów wy.Jcsll prof ,7m 
deklcr, po czym' odbyło się loam' a 
nie. Zawodników rozdzieliło a« 
12 krup po 12 osób,

Uwaga symnatycy żeglarstwa 
szko'enie teoretyczne 

rozpoczyna się w listopadzie
Szkolenie teoretyczne w za

kresie żeglarstwa młodzieży i 
dorosłych rozpocznie się j.iz v 
I ierwszych dniach listopada ’ ^bec 

przyjmowane są zgłor^entA -.'a 
równo ze strony osóo inuywldui.l- 
iiyeh i ik 1 zespołów robotniczyUi 

młodzieżows ch.
Szczególna uwago oa raźnoyz,;ck 

przez I.. M. akcji S71tolen'rw'.j 
■ wraca s e s4tir»i’m kułom aperto 
”. vm SKS y powinny jak n-*prę 
d cł wytypować członków rnb. i >su 
rc’. ch sio żeglarstwem I len 1l iy 

zgłosić w Lidze r^orsk'ej.
K?irsv szkoła ii a 

nhekną izorn 
ką wiedzę z /.a 
kr. su soortn<'cr 
stopni 'fiuat- 
skich ćd, źe 
lĄhrza począwszy 
aż. d> kap'tatia 

b •zeż.ńf j.
Niiz,leżni ■» ud 

kursów ż.Jgiri!- 
skięb rozpuc,”. re

^‘e również szkolenie w za .aes < 
•nod< larstv.a 5"kutntczero 
ula do modelami rmłGdzleży n< ■ 
sklej i żeńskiej nadal sa przyjmo
wane.

Wreszcie w roku bieżącym przez 
ci ły okres sezenu zimowego r;ga 
‘Jorf.kj będzie prowadziła uauKę 
pływania na pływalni.

Szczegółowe Informacje o vjzy- 
ótkich tych kurstch podajo > - 
dział Wyszkolenia Ligi Morskiej 
Szczecin, ul. M. Buczka 7.

Zgłoszenia brzv1m nvane se rów 
nłeż telefoniczna (42-31.

Należy zaznaczyć. ż - pla.> agi 
Morskiej przewiduje w por i • ;i&- 
i.iu •' rokiem ubiegłym >-.n» ae 
zwiększenie liczby kursów * a- 
dz nych zą-ówno w mi^cT- » 7.e 
ciule ’ak i na terenie całcg' w 'Je 
wództwa. '

Motocykliści 

Ogniwa (Łódź) 

zdobyli Puchar LPZ
I.iga Przyjaciół żołnlwza 

wraz z łódzką 1 pi*, i Ogniw-uu 
zorganizowała n id motocyklom 

wo - patrolowy 
na f sie Łódź 
Łask — Wad» 
lo > - Tuszyn 

Łódź. Star
towało 74 mo- 
tocykl:,;tów. V« 
kończyło raid 
72 maszyny. Pu 
char I.Pżstu

zdobyło Ogniwo za najwięk
szą ilość zgłoszonych niaszyu 
— 27.

Wyścigi kolarskie 

za prowadzeniem motorów
Olbrzymim zainteresowaniem 

cieszyły s'ę rozebrane w Krako
wie zawody kolarskie za prowa
dzeniem motorów. w których 
startowali czołowi kolarze Krako
wa. Po climlnaeiach do finału 
zakwalifikowali sie Dabrowiecki 
(Włókniarz), Motyka (Gwardia). 
Kupczak i Muslał (obaj Włók
niarz).

Wyścig finalo- 
w • rozegrano ną 
40 okrążeń toru 
(17.4 km). Zwy- 
c ęzcą został Mu 
sial (Włókniarz), 

•owa zon- 
prżez motocykli
stę Wunscha. u- 
zyskuiac czas

1’0:08 min. Drugie miejsce zalał 
Kuoczak. Ti/eclc Motvka. Czwar
te Dabrowiecki.

Ponadto rozegrano drużynowy 
wyścig na 10 okrążeń toru, w kto 
ivm zwyciężył zesnół Gwardii w 
składzie: Wasiuczyński. Flalka i 
Motyl.

I turniej 

klasy! kacyjny bokserów 
organizuje 

ktstal ńska Gwardia
W dniach 13 i 14 bm. kosza dń- 

sl:a ..Gwardia” na zlecenie óekcil 
Bokserskiej WKKF organfzutu I 
Wojewódzki Turniej Kwahflki.cyJ 

ny Bokseróv W 
turnieju, tym 
Wtrimą iidziat 
pigwie wszyscy 
czołowi pięścia
rze uoBzego okie 
gu.

W sobotę. ■ 3
hm. od nudź 
17-tej oraz 'V nie 
drielę od J-Łej 
odbywać się oę-

dn eliminacje. W niedzielę oci 
godz. ic-tej Lozpoczhą się wći <! 
finałowe.
Wszystkie snotkanlą odbywać i>fę 

będą w sali ZS ..Gwardia” przy 
id. Morskiej.

Przedsprzedaż biletów na turniej 
rdbywa się w biurze ..Orbisu”

ster.sk

